
~ 187 Cena ~ kop. Na stacyach koleiowyeb eelia 5 kop. Rok n. 

NOWY 
• 

Dziennik polityczny. SDOłecznv i literacki~ 

8obota, dnia 17 sierpnia 1912 roku. 

Redak$ i administracja "Nowego Kurjera Łódz · Prenumerata w Łodzi wynosi rocznie rb. 6, pót- Cena ogłoSl8ó: ·I-sza strona 50 ko,>. za włuu 
kiego• mieści się w k>łcału przy ul. Zachodniej 37. rocznie rb. 3. miesięcznie kop. 50. lub jego mfejsce, nadesłane 50 kop., nekroł()gi I re· 

Interesowani do redakq1 zgłaszać się mogą o.:! Za odnoszenie do do:nu lub przesy;k~ poczto- kłamy 15 kop., ogtoszenia zwyczajne 10 koi>. Ort>iłłll 
ft -(f() 12 V/ południe i od 6 do 7 wiecz. Wił dolicza sie 20 kop. miesięci:nie. ll~łoszenią l1/1 kop. za wyraz. 

Admlnfstracja otwarta od 8 rano do 7 wieaóf. Za przesyłkę zagranicą dolicza sie 60 k. miesiecznie, Ogłoszenia zamieJscovte: 1 str.SO kop„ reklamy P• 

Adres telegraficzoy „t.ódt Kurjer•. Zmiana adresn 20 l<<;>P- TELEFOHU Nr. 253. ZO k., zwycz. po l 2 lt. za wiersz petitowy"11b je{!o •niejsce. 
Rękopisó~ nadesłanych redakcja nie zwraca , za artykuły ni:oznaczone z góry ceną. i•onoraq ó fł acl 11i11istmcja WV1Jłll6ilĆ nie btdzle. 

Agentmy: w Łodzi Biuro ogJo!ień .Promień", Piotrkowska 81; w Pabjanicach A. Wadzyński. Zamkowa nr. 23; w Zgierzu: Nowy Rynek, ldosk Aleksandra Lacb­
llYlĄCZNE PRAWO pnyjmowania ogłoszeń w Rosji, za granicą i w ICról. Połskiem, opr6cz Ł1Jdzi i okolicy. oddane lest Domowi Handl, L. i E. Metzl i $-ka. 

~and•aersł•a- 26132-IUinigstrasse 11114 
:z:ałot. w 1815 r. 

BJellm damska, Dlłska dziecinna pło.cian~a wełniana. Gotowe 
:: :: :: :: ubioay damskie, IRQSkłe 1 dz1acmae. :: :: . :: :: 

łaltl'm• l'elr:awlcski. podcz:g b.y, chutki uu ulJSlol, i;;ułdry. pledy 1 in. Na1lepsn 
' wyroby Po oaacb na1bard&iej v.mi8rkowa11ych, 

Wlełld w„b6r we wazyatkiotil oddziałaoh. 
Sprsodat. detali csna i hurt•wa..-:Etuport._ 

JSop&o ~••au eomillti ,,,,-.yła beapłat•u1 aa kufi„ t•dame. 
Mó~ po połslal. 

RZECHOWYWAN!E MEBLI z dzielaniem pożyczek 

Ista w Składa h własnyc „ 
;'.)pakowanie i Pr~pro""-d:tki fółi, plołrkovska 69. 7el Z8·90. 

Warszawa, Marszałkowsi<.a .Ni 104. Tel. 88-66. 
... „„m1nr.~,~-~._ ...... .,..._.,.„.,.._.„~. 

·~ I ~01,\\ a.M> nanullo.Jd llUW!WZ (°'t •JN 8UOJ3!Z) 

"8)JpOJ60 M iJl?J60J'BW8UPI JUł91 ,(u,(par „SS3HdX3-0ł9 3Hl 

RESTAURACJA RESTAURACJA ~ ' ,, ,,jaOU„re · Piotr i«ows«a 86 Piotrkowska 86 

Lekal znacznie rozszerzony. NA I PIĘTRZE. 7 gabinetów z oddzielnem wejściem 
i oaóbnym telefonem w każdym. Wielka Sala do zebrań towarzyskich. 

Wykwintu Uł'~ie Doskonała kuchnia Piwnica zaopatrzona obficie w wina, wódki I 11 
· ~ ..,_,.stklch marek w najprzedniejszych gatunkach Zach-:ceni lulcawymi wz:gl~aml Si Gośt:i, 
~y i nadal obali 1r0ilnie o zachowanie: tej renomy, jaką, .LOU VRE" zjedHł JODie w 11aj111er 
sJCh hbeh PllblicDoRł ł6cl~kioj 

Z wysoki.em powalaniem 
· Zarząd Restauracii „Louvre" 

&peajałiste chorób weneryoz . A 
DWOh, akman7oh i dróg mo· ~ 

czow7ch KAZIMIERZ OSSOWSKI 

Dr. S. Kantor 
obecnie mieszl{a 

~ka j{! 144, r6g Evangielickiej 
Telefon 19-41. 

!Ważne iła !ełniczek! 
J pu dbających o urodę 

I~'i'NIE~ I OBI)OŃCA PAIJ.'FJN1110WY 

BIURO PATENTOWE 
PETERSBURG- W oznie!lienskiProspekt N~ 20 

BERUN - Potadamerstr. N» 6 

Kalendarzyk. 

Sobota. 1 i sierpnia 1912 r. 
O z i il; Mirona i Pawła. 
Jutr o: jacka Wyzn. 
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' gat. lram Przaci1pi11gowy 
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-a zmarszezki. ])iagrodzonc 
złotym medaiem i zatwierdzone 
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t tylko z płom~ wynalazcy A. CHAREMZY 
1Yłdc Ap~ki i Laboratorjam. w Łodzi Sredni1t 10 
'1olt .OO Jmp rl396-0-

Dzlsiejszy numer składa si~ 
.z &itllu kolumn. ~ 

Pisma specjalne pomieszczają bar· 
dzo często wyi<azy posad, do obsadza­
nia których brak łcandydatów. Jedno z 
pism wymieniło takich posad os!emdzie­
siąt kilka. Z drugiej zaś strony usta· 
wicznie słyszymy o całych legjonach 
inteligentnych ludzi, ·poszukujących za ję­
cia. gotowych zastosować swe umie· 

jętności do byle jakiej pracy. choćby 
opłacanej groszami. 

Dziwny ten stosunek podaty do 
popytu nie pozbawiony jest głębszego 
znaczenia dla sfer handlowo-paemysło­
wycb z jednej strony, a rzesz intellgon­
tnej młodlieży, żądnej pracy, - z dru­
giej. 

Pozwolimy sobie na chwil kilka 
zaptzątnąć uwagt: czytolnłków I rozej· 
rzymy sH: w przyczynach, wpływających 
na taki .Slan ruczy. 

Społeczeństwo nasze zwróclfo sli: 
do handlu i praemysłu, jako czynników 
dobrobytu krajowego, - od łat zaledwie 
kiłkudzlesięci~ i ;o poc:tątka uwat&-. 
no handtl i ' przemysł za zajęcia bar­
dziej upóśledzone od innych. Dopiero 
od lat kilkunastu rozpoczt:to zakładać 
szkoly spe<:jalne dla wytworzenia ładzi 
uzdolnionych, z podkładem naukowym 
i teoretycznym. 

Zakłady naukowe specjalne, orga· 
nlzowane przeważnie przez pedagogów, 
nieobeznanych ani z handlem ani z 
przemysłem, objęły programami swymi 
przedmioly ogólno kształcące. - i za­
ledwie w małej części poświęcono czas 
na zap<Jznanie wychowańców z teorją 
handJu i wiedzy kupieckiej. Wychowań„ 
cy takich zakładów. nie obeznani z 
praktyką handlową, otrzymawszy dyplo­
my z Hkończenia nauk, zmuszeni są. 

podczas za,ęc praktycinycłl rozpoczynac 
11aul<ę .ab t,VO". 

Właściciele instytucji handlowo-prze­
mysłowych, przekonawszy się, że dy­
plomy szkół specjalnych, nie dają do­
wodu znajomości rzeczy. - traktują 

wychowańców szkół speqaloych jako 
teoretyi(ÓW i przyjmują ich na posady 
jako tylko praktykantów. A na posady, 
gdzie szukają ludzi uzdoluionych i do-
5wi adczonych praktycznie - daje się 

odczuwać brak odpowiednich kandyda­
tów, 

, Zagranicą, gdzie stan kupiecki na­
leży do uprzywilejowanych, szkoły han• 
dlowe, akademje i wyższe za Mady nau­
kowe nie tylko kształcą ludzi obezna­
nych teoretycznie i praktycznie z wiedzą 
kupieck ą, lecz odrazu pomieszczają 

swych wychowańców na posady. 

Kupiectwo z zaufaniem odnosi się 
do tych szkół i chętnie przyjmuje pole­
canych przez szkołę- pracowników, · gdyż 
przekonało się, że dyplom z utwńczeni a 

szkoły jest faktycznem . za.świadczeniem. 
iż dany młodzieniec przygotowany .został 
do objęcia posady. 

Stwarza siQ tym sposobem u nu 
b~dne koło, gdyż sama praktyczna ~ 
jomość rzeczy, pny obecn1m po 
w handlu i przemyj}e. i przy ~ 

I 
nych formach tranzaktjl handlOWJChJ 
jui nie wystarcza, jak i RiedoJtateanłt1. 
jest teorety=zoe wyks&tal~ bu aqpo.' 
wiednioj praktyk.j. 

Według RaSzet?O zchrnła, fedynym 
punttem wyjjcła bfłoby połączenie YtlJ­
kaztałcenia teoretycznego z p~ 
nem. Przez cza lmłałaanła st, ~ 

I 

łach :SpectalllJCh, kilka miesl4cy 
wakacyjBego łoby ~ zutyttoae. 
praktyczne zaj«:da w błm:adl ~ 
wych i przemy:slowydl, w takł' sposó'5, 
jak to czynią instytuty tlChtlQIOglcine, 
szkoły tecbnic&ne I t. p.. 

W ten sposób młodzłet tm>glf4t/i 
s1ę praktycznie zapoznał z ist~ handi&l 
i przemysłu: z wszystkimi szczegółań1J, 
praktycu1ej &trony handlowo·~ 

- ł 
wych stosunków. Firmy handlowa :< 

nie by na itilka ~Y pn;yjmowYdY 
młodzieł na praktyane zaj4cia. 

Szczególniej podcZM letnich ·lt'dftrł. 
cy. gdy w katdei pmwle Instytucji pew.· 
na iłosć osób jest na urlopte, łrndoo 

zwykle znaleźć zastępców, - a w teo i 
sposób sprawa zastepstw znacznie uł~ 
wiłaby się. ' 

Dodać iazae naieły11 te na-·wle1t 
posad na prowincji jot dłutszy ens 
11 ud no znaletć odpowiednich kandyda­
tów. - Wszyscy dążą do dułego mia.„ 
stci, wszyscy garną s~ do Warszawr ... 
A szczególniej warszawiący wolii za pdł.l 

pens1i pozostać tutaj, aniżeli za podwój­
ną przenieść sk: na prowincje. 

Gdyby wychowańcy specjalnych ~ 
przez kilka miesięcy dełegowanł byrl 
i na prowincję, to zapoznawszy sie ·i 

życiem w mniejseych miastach, nlejediefi 
z nich pozostałby tam, przekona~ 

się, że, acżkolwiek na prowintji tycie 
ma tętno słabsze, to jednak motna 
pracą na tej niwie przyniieśł korzyśt 

sp9-1'e,zeńst wu. 
li. G. 

Bez tytułu. 

Przed 150 laty znany filozof angle'k 
ski. Tomasz Hobbes, wygłosi ł postulat:: 
• Wszelkie przez licznych myśl1cieli prą< 
pisywane człowiekowi instyr'1tty· •. s~ 
leczne - urojone to rzeczy. Stanem: 
naturalnym człowielrn jest wciju.a~s..t-
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Jdcb - przeciw wszystkim (bellum om­
Dlum contra omnes). 

Gdy zbyt głośno rozległy si~ w 
Piecie te groźne słowa, pocieszano się 
;.em. że cywilizacja wyprowadziła już 
'człowieka z przyrodzonego mu stanu 
~nego .dzikiego•, te takie wr.ajem­
me. p-0teraoie si~ łudzi, to r1e1.:;:y : 0v.­
powrotnej już przeszłości. 

Wszak współtyciC> nasze obecnie 
ma już nic wspóln1g9 z niewolą, a 

$ama nawet tak długo lłypnotyzuiąca 
ludzkość fosforycznym blat:"1cm supre­
imacja przywileju ocicbodzl jut od tnt• 
dyc~ 

Ale w XX wieku prQdko ~ !yfe 
w !Wiecie mysli. 

Po Hobbesie i Oumpłowlczu prze· 
chodzi caJy szereg myślicieli, społectni­
ków, łilozofów i artystów, imi~ któ~h 
Utgjon. i oni to unisono głosz'łt a co 
watniejsze dowodzą faktami z tycia za­
czerpniętymi. że owe dzisiejsze spotyka· 
ne na każdym l<roku „nieustanne anta­
gonizmy ekonomiczne„, rosnące z dnia 
.oa dzień w miar~ wciąż wzmagających 
się potrzeb, wymagań, wreszcie zacn,1a-
11ek sybaryckich cz.łowieka, o coraz 
~zersze1 skali pożądań, czyu1i& :i owego 
współ2yciat Jeden teren walki, 

A wałka ta zajadło!eią swą, olm:· 
·dtńatwem, chytrością, przewytsza o ca-
1'e niebo ową prostolinijni& krwiożerczą 
'walk-: o byt, jaka toczyła się w za­
mierzchłych czasach w cieniu dziewl• 
aych puszcz: pierwotnych. 

Pełne greny I wyrafinowania okru­
de6stwo tej nowoczesnej wałki o byt 
uder%)' flenjałny, analityczny umysł Zo­
'lł. i da dB w szeregu swoich plastycz­
gych arcy'1Zleł: .z1~m1a•, .Germinal". 
.,Pieniądz", •Trzy Miasta", .Cztery e­
wangełjo" i t. cL artystyc:tnie opracowa· 
ne odnośne dokumenty życiowe, czyli 
µ.prz~n.i masom zrozumienie prawdy 

iotatczej, gł~zącej iłowrótbne me• 
anto: Vae victis! 

' (Biada zwydętonym}J 

. A net to rai)' katdy E nas. odrro-
dwszy rótowe szkiełl~a; gdy spojrzy 
-łmlało w oczy tyciu, stwierdzić mote, 
te na całym ~wiecie realizują się twier-

ła dwuch poprzedni<> cytowanych 
ych I 11tos nek ciłowleka do czło-

11 układa 5if: I dził jest.cze pOd 
' ~kim hasłem: 

.Na noteł 
A tratłycyjo4 .Udep~ 'Zlemtą• tej 

,alki bedą tak uobrzti plantatje ty:tu. 
. u. baw hly w Zachodnich na1ach 

· Pohluniowej Ameryce, Wiebodnłej Bu­
jak i środkowo-europejskie hu­

ykl, m&gazj111y, ~or~e gespo­
lW'SiMła rolni:, prtętlzalhi łódzkie, ko-
' Lemi. w 1\opS&t e i Sycy­
... itłda New·Jorh.ia l doki wigiełslue. 

WIZ tle ta tią 111' be1wzgł~d­
hew dz:ika wal~ a więc btdą i ofiary. 

Nie inaczep 
A ollanlmi temi będą ~arótlno e-

OKRUCHY 
TYGODNIOWE. 

-o-
•18kf paa to opiaa41 - l'•h•rwo wagi.i mlary,­
OrdJUDy 1 uród4' ~ pn.Cupki; - Niema Ił& to 
ra4y • . - Kontrelersy tnmwajowl-jako przyllad 

d~ wydlowaala. -

konomicznle słabsze państwa, niosące 
swój haracz silniejszym w postaci „ulg 
taryfowych", procentów od pożycze!~ i 
specjalnych przywilejów dla „obcokra­
jowców", tych, co przedstawiają siłę, 
Jak i setki, tysiące, miljony przedwcześ­
nie zniedołężnit1Jyci1, zgrzybiałych pod­
ludzi, schodzących do grobu z t'harza· 
ml l·oloru szarego błottt. 

I mów setki, tysląće, miljooy zielo-­
nawych, cicho sto1ący<.:h z wycią~niętą 
u parkanu lub pod kościołem ręką, do­
f!Orywających w 11rzytulkach, szpitalach 
bez rodzin, bez wspomnień, bez wiary 
w jakikolwiek ideał świata, wreszcie owe 
ponure korowody samobójców, nie tylko 
z n-:dz)' ale i z rozpaczy przecinających 
nić własnego istniehia. 

A wśród tej olbrr.ymiej rzeszy ofiar 
wałki o byt spotykamy bezrolnych robo• 
ciarzy, szwaczki, sługi, artystów, han­
dl-Owców, nauczycielki, dziennikarzy, ide­
owców, autorki, tłómaczki, cały ten 14 
godzinny inteligiencki proletarj'lt. Nie 
brak ofiar wśród wolnych i niewolnych 
zawodów. 

Roją się od nich stolice krajów, 
tniasta, wsie I głuche zaścianki; bogatt 
i ubogie kraje, despotyczne monarchie 
i rzekomo wolne republiki... wszystlco 
to wysyła swoich przedstawicleił na ów 
międzynarodowy kongres krwawych ofiar 
zapasow elwnomicznych W->zechśwlata. 

Teren, po którym kroczy ta dziwna 
armja, pokryty jest Jale na straszliwym 
obr1ule Fr. Stucka pomostem z trupów. 
A z czterech stron widnieją rozwarte 
świata bramy. 

Z czten:ch stron stoją rozwarte wie· 
rzeje tego olbrzymiego jak świat, cmen­
tarzyaka ludzkości, stoją nieustannie 
otworem, bo mi~uzynarodowy pochód 
niedoli lud.z1wśc1 me zna dhia i nocy; 
niema tu powszedniego dnia i św1~tu, 
niema nawet różmc rehgjl. 

A nad ową braterską „mogiłą• nie 
usłyszełem ani westchnienia, ni jeku. 

Nie uroni kropli rosy liść róży, o ie 
schyli głowy mdłe źdźbło trawy. 

Nie! bo w tej d~edzinie panuje bez­
względnie brutalne prawo wojny. 

Jeno czerwony śmiech szczerzy tu 
zf:bisłła w dzikim grymasie wesela. 

Zapaśnikom tego kraju sądzony 
laur, albo mogiła. 

A gdy mogiła Uumi wszelki ból, 
głuszy jęki, zasklepia rany, zwycię· 
stwo pok1ywa nletylko wmy, wybacza 
łOtro twa, u włęca zbrodwe. 

A ,dzi~kczynne nabotefistwa• na 
potach uSJanyd1 trupami, W~Od opatów 
k.11\'fi dytnlącej niby lekki obłok kadał· 
dlanego dymut to symbol najistotniejszy 
dzlsle,szego stanu tej krwawej kwestjl. 

A znów jednym z ukrytych !ej mo· 
torów jest działa1ący za kulisami . tego 
wielkiego t~tru, skupiony w jednej rt­
ce mlljon złota. który zmusza do mil· 
czenia i najodwatuiejszych mówców 
zgina do poddańczego hołdu sztandary 

- Slrnranie boskłe. prosz11 pana, z 
temi przekupkami taki to hardy ordy„ 
narny i nieuczciwy .naród*. „.Drożyzn~ 
straszna, a tu jeszcze wszystko kupUJ 
na miareczl{i, na funciltl.„ 

Odetchnęła ciężko. 

- Zeby to jeszcze - ciągnęła da­
lej - miara i waga była uczciwa -
ale gdzie tam I Patrz pan - tu posta­
wiła mi na biurku, trzymany w ręce 
koszyczek - o tę troch~ Wisien na 

- Musi pan to opisał!.„ dnie to ma być pięć kwart, a przysię­
UnoszQ głowQ z ponad biurka re- gam na wszystliie ś,więtości, ze napraw• 

dakcyjoego. ·dę to będzie trochę więcej jak trzy •• 
Przedsł Jąc sl41 z trudem bokiem Ody takiej babie, niby przekupce, z 

prsu drzwi prowedr;ące do redakcji, przeproszeniem pai'1skiem zwróci się je· 
·wdlodzi zasapana, mocno korpulentna szcze uwagę, to cię ofuknie I wrzaśnie: 
'.jejmość i z miejsca wita mnie słowami: Widzisz mil jaka jasna pani! jak się jęj 

- Musi pan to opisać!... nie podoba, to niech niekupujel - No 
jejmość ma w jednej r~e dobrze i co tu robić z takim ordynarnym „na­

·wypchaną torb~ sznurkową, w drugiej rodemlł proszę ja pana? 
:koszyt:zek, u:tywany przeważnie do o- _ Należy żądać miar i wag śtem· 
'woców, lub pomidorów, na głowie zaś„. plowanych - wtrąciłem. 
.'.r6wnlet kolosalnych rozmiarów naczy- _ A jaktel szukaj wiatru po swłe-
·nle, przybrane p-0nsowemi różami, uży. · 

'ś h Cle ••• 
~ ane du powsznc nie ko, tak zwanej, - To w takim razie zawołać stóJ• 
..ozdobie płci białogłowskieJ. Jcowego - radziłem spokojnie. 

Widzę, że jejmość, tak łaskawie na~ _ Alei niby to stójkowi mało ma· 
:wiedzająca progi redakcyjne, silnie jest i'l roboly z bandytami i innymi z~·odzie­
.zaalarrnowaną, prosze ją więc siedz:ieć i po• jami, teby si~ tal\ iem i głupstwami zaj-
aynnm uspalrnjać, zapytując o czem mować. · ~ 
~tyczy sobie bym napisał. I~ozłożylem ręce. 

jejmość siada ciężko na Wązkłem - Cóż więc innego mogę pani po· 
~ktte9la wiedeńsklem, które i tak wogóle radzić? - odrzekłem zniecierpliwiony, 
~lilt tbyt pewnie stoi na własnych trzech id mi tyle czasu gadatliwa jejmość za. 
i pół nogach, a pod niespodziewanym brała. 

:,~ezar m boleśnie jęknc:Io, i pocz)~Qa , - A otóż to.„ piszecie ro.im11it1: 
..-.ln.\'ffi'#llt~~Vm ~ł,osem . -pmimawiać: · · •-andropy-to o , wyboracht ta..,.. o , Ja!5i<:hś 
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wojsk, kierowanych przez rzel,omo nie• 
uh:l<:łvch dowódców. 

Olo co trzeba zrozumiee, aby po· 
znać catą skomplikowaną 111etod~ dzi­
sie1sze, a i nie dzisiejsze1 walki ekono­
micr.nei, której 1al< wszecMwJata centr, 
jest wszędzie, a obwód nigdzie. 

I iuz 11ie będziemy się ani trochę 
dtiw111, że on;ż spotyl<a się tu, jak na 
woJme rzeczyw1ste1-;óż11orodny. 

Bo ieżeli we wsti:pnym, orężnym, 
otwartym boju idzie się prosto w twan: 
nieprzyjacielowi, to i tu raubritter -- no­
woczesny kapitał, zmaga si«: z bohate­
rem-pracą otwarcie. gdy to podnotf w 
górę i prezentuje swój oręż, dostrzegajlłc 
to samo u nitprzyjadela - ot choćby 
lokaut i strajk. 

A służba wywiadowcza katdej 
arm1i u 1-iOśrednictwem SJpiegów, prze· 
kupstwa, zdrady, uiatw1a metodt: walki; 
ul<ryte przed okiem uieprzyiaciela wil· 
cze doły, fugasy. 

Zatopione miny b-:dą tam tołero• 
wane, bo ułatwiailł zwyciqstwo, to cót 
dziwnego, że i walka ekonomiczna wy­
najdzie sobie przerozmaite sztuczki, for• 
tele, zama~kowane sposoby, które w 
cichy sposób robiq swoje, to je3t obdzie­
rają ludzi ze skóry, a cl to znoszą be& 
słowa protestu nawet. 

I idzie po przez szeroki świat ten 
1tcichy rabunek• w nafrozmalt$zy'h for­
mach i orzeja.wach. 

Toleruje go opinja świata, daje mu 
krzepką opieki: prawo. 

Tylko w buchalteryjnych ksfątkach, 
w spec!alnych rubrykach przychodu -
pachnie złodziejstwem, ale papier nie 
ma nosa, to i nie kichnie. 

A złoto cho~by i samego fródła 
krzywdy pochodziło, uzyslca w mennicy 
96 prób~. 

Eugienjusz Sokoło~sk1. 

Jubileusz Es eranta. 
-o-

Dwadzieścia pięć lat upływa od 
chwili, gdy po raz pierw::1zy odezwał się 
na świecie dźwięk mowy esperanckiej. 

W towarzystwie prlbtarej 1tiowy le­
chickiej µrzemćwił Espbranto najpierw 
do tych, wśród których µowstał, e któ· 
rzy mu byli najbliżsi„. 

I roz:cho<lzlł slq dtitd t tlem 
polskich język esperancki coru dalej a 
dalej.„ . 

A choć był w skromną - na ra·, 
zie - szatę od1iany, chociaż na zewnątrz 
nie błyszczał przopychem, - wnedz1e, 
dokąd dotarł. znajdował sere!fl i głowy, 
które go mile przyjfłły-

1 rozchodził się z ziem polskich co­
raz dalej a dalej.„ Nlewidzialnemi zda 
się. drogami, mniejszemi tysiąckroł od 

tam spółkach, c1:ego i tak nikt nie czy­
ta, a o tern co potrzeba, to I słowa nie 
piśniecie. Ja tu prtyszłam po to, te­
byście pisali o takich rzeczach, które 
wszystkich obchodzą, jat( na ten priy­
kład, le ~ałgany przekupki.„ 

Solennie przyrzekłem zacletrzewio· 
nej jejmości i spełniam jej prośbca, 11 
raczej kategoryczne żądanie. 

Po zasta11owicnhJ przyznałem jej 
rację. 

Rzeczywiście. Biedzłmy się by U• 
moralniać. oświeca~, pouczać I zaznaja„ 
miać cierpliwych czyt1lników z rozmai­
teml społecznemi kwestjami, idóre ta· 
ledwie pojedyńcze jednostki interesują, 
a pomijamy codzienne, ratące swą ano„ 
malją i wrze,zcz~ce w niebogłosy spra• 
wy, Jak naprzykład przekupki i ich ucz„ 
ciwość. · 

Jejmość zupełnie miała rację. Kom­
pletnie nie ma komu wejrzel! w sprawę 
koniecznej uczciwości w handlu i rów­
noważenia cen na artylrnły spożyw~ze, 
jednakowo potrzebne dlu mieszkańców 
poddasza jak i pałaców. 

Przekupki - to 11naród• ordynar· 
ny, a sprawiedliwości znikąd sie spodzie­
wać nie mot.na, bo, jak słusznie zaopin­
joWała jejmość w kapeluszu z ponso• 
wemi różami, taki nawał sp1 aw spoczy• 
wa na barkach przedstawicieli h!z;:L.:· 
czeflstwa publicznego, źe nie mogą ::>ii: 
0111 zbyt w_iele iaj111owuć byL:i „b.iba1rt1 ~ 
na rynlrn. 

Ze o tem pislę, to, powtarzam, je· 
dynie z obowiązku spełnienia dsDej o• 
bielnic}'.. 

dróg, któr wadłui i wneri świat 
przecinają - przenikał do rótnycb hl· 
dów, wsiąkał w ich świadomość, zapład. 
niał szlachcatwem czynu.„ 

Nićm · , cie11szemi od pajęayn, lee 
silnie:szem, a nadewsi~atko k ntea:nłej­
s1em1 od da masceńskltJ staJł, opliatywał 
głowy i ręce, adobywa1 c Ciłe rano 
łenwków, ''tórzy mu eh titit daotn.s pła­
cie 1-1rq „,i:gli. 

Dźwiękiem swej 11iOWJ ~ • 
jedn1t rodzinca całe łegjony ludEJ, którzy 
sica dotąd c&ułi obcymi._ W ogów pr..,. 
mienił w przyjaciół, a prayjaciół - w 
braci_ 

• 
W cl-agu ubiegłego ~ 

rósł Esperanto w bogactwo i znaaeole. 
Co rolrn szatom jego prqbywalo łwiet­
ności i blasku, a sztandarowi - cboqio 
iych i towarzyszów._. KddJ rok DOWJ 
rz.ucal· mu pod oogl coru to ~e;. 
sr;ą &tiobycz, 1 towarzysze & pod !le1QI 
nej chor"gwi coraz to dale; aapuszcułł 
bezkrwawy SWÓJ oreż.„ 

A gdy nadszedł cza łwlctowanłl 
ewrertwlekowego jublłeu,ztJ, a w lłm)'9-
łach zactł!ło powst11wat pytaułe, gdllt 
święcić ów dzień - dało sio •łJlllC 
zewsl:ąd jed11ozgodne wołanie: jedzłtlDJ 
do Polski, jedziemy do kolebki Bs~ 
ran~! · 

• 
Starotytrta tolica Polski, Ofód Pod­

wawelski pude1muJe nlt!zwyldycb g<*I. 
Zjechali na ziemii poł1kie pr&dsl••f. 
ciele wszystkich prawie ludów Europy i 
AmerykJ i wielu synów A11i I Aftyki.; 

Ludzie d, nałetący do tółny 
I plemion, wyznaj,.cy rózne tiłłlJfi, p y.. 
byli w mury Krakowa a jedaą współ 
im wszystkim myłlą i 1 jedną wspól"­
nadiie\ą.„ 

Przybyli po to, by radził nad apo. 
sobatni s:tybsHgo elenia iyCle 
swej idei, ldOr j oddani są całą d~ 

A pn:yjazd Ich jest nrazem trytnn. 
fem Pol~ki, l•i wynlcmenilłn, Jej łwtf,­
tem. 

Rok 1912 jett bowleń'I dwudzle 
piątą rocznic'l narodzin na ziemiach p<>1· 
skich jedne1 z najżywotaiejUJch, aet­
kolwielc najmniej mo!e odczutych i zro.. 
zumiar.ycb przez ogól idei. 

I jakkolwiek zjazd \a~l, j i Od. 
bywa, w Krakowie, n J l pierwszym 
tego rOdzaju 1jaide1i1, ta dnak kt>n· 
~res krakowski zarówno dla sprawy s a· 
ti1e , al< i dla Polski, młot m:dd pod· 
wó111e znaczenie. 

Przedstawłclełe rtatoddw zarówrió 
tych, IHóre rząClz!ł śwhttem, I po 
nleJsr.ych ludów, którym bi sądzono 
dotąd wystąpić na arenę czy to poliqcz­
neg_o, c'l.y to naukowo-arłystyanłflo 
tyc11 - z rektorami uniwersytetów I 
skademjl braz z najwyższymi dostojni­
kami instytucji kościelnych na czele -
przybyli do Polski, by dotyć prey sp0r 

Che~ wszakte dowl@~ć Wa~ et'}· 
tclnicy, że taki ordynarny .naród to S\ 
tylko pn:itkupkl, gdtieindzie; i;ał szi lu­
dzie zupełnie, a nawet, ez zbytnio u­
prżejrrtf. 

Tymczasem wspomną tylko o pew­
nej kategorji i nawet nazwisk wymlerlłać 
nie będę, me chc11c rd1wiiać karygodnej 
pyszałkowatości i pró.tnoś~i, lub zaro­
zumiałości. w tylOll, o klórycb płsa~ 
t>edi:. 

A pisać b(łdę o.„ koqtroł ach trvmwa• 
jowych. 

06l to za sympatycznł I Uptzejmnl 
lua1lel 

Czy~de obserW01iVall kiedy z jak~ 
grac1ą odbierają od pasater6w bileciki i 
vrzedzierają jQ? 

Czyście zauwaiyli kiedy, jal< paA 
kontroler, gdy odbiera bilet te zgrabnych 
rąk młodej i przystojnej pasa!erki1 stara 
sir, uśdsnąe Ją za paluszki, potrzymać 
jl! nieco d ui:ej w swych r<tkach, prag<" 
nąc w li:n sposob złożyć dowód dobre­
go \vychowania 1 salonowej UprzeJmoki 
ciia płc! pięluteJ? 

Nie widzielikle? 
A wl~c przyputr7.cie sie, a prt}'ma.­

cie mi, te niema sympatyczniejszych i 
uprze]mniejstych jak'.. panowie kontro· 
lerzy od biletów tramwajowych. 

Gdzie zaś iły tam taki "na ród*, 
jall pnekupl<i, porównywać do nich.„ 

• • • 
ang. 
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sobnoścl nałetn~ ~.~;>QOQeJ J jo}. Prusach Zacbodnłc:h w r~ce polskiej. 
bohaterom- .Pankf. ~ .plaze, ~~Y Jn11erµJ„ 

• co,,.pastQpołf; 
. .Prasie baka1ystycznej :takle gł-0sy 

. Zgodnie a · staropo1sq 'go!chmo!.ii -.-z;-0bozu polskiego są naturalnie pożą~ 
c1ą ~rak~w postarał. s~ o to, ~żeby dane, aby po zastosowaniu ustawy 
goście doouUili . odpow1ed~1ego ~~ecia, i wywlaszczeniu, jako środka w waki@ 
ale zarazefr!. azeby mogli, WYJ~zdtając narodowościowej i po wydania ustawy 
~d n~s •. umcść .ze ?obą w. dalekie kra1e p-arcelacyjnej, iłuiyły jako powód .1t3 
1~lrna1m1lsze o ziemi naszeJ wspomnie· żądania nowych przepisOw wy 1ątkowy~h 
111a, a nadewszystko, ateby mogli utrwa. przeciwko Polakom. 
lić w soi.>ie ten szacunek, a nieraz na- . . . 
wet i podziw, jak.ie posiedll dla nas, . Zda1e ~u:, te ta prasa ~1gdy. tego 
zaznajamiając sie - za pośrednictwem me uzna, ~e. na~t zapatru1ąc. s1e na 
coraz liczniejszych przekładów esperan• spra~e z . JCJ własnego stanowiska ze 
ckich - z literaturą polską, a temsa· swo1em w1ec~nem ceterum ~ens~o, d°:' 
mem poniek ąd i z zyciem uaszego na- maga1ącem su: wywła~cz..ema, Jest n•J 
rodu. blędneJ drodze. 

Zygmunt Greffkowlcz. 

roroz~mienie francusto-ro~~j~li~. 

11 Matin• zamieszcza artykuł Hede­
mana, w którym ten powiada, że rezul­
tat trzydniowych narad Poi11can:'go w 
Petersburgu lllQZlla zamknąć w trztich 
zdaniach. 

„Porozumienie pqmiędzy obu sprzy. 
mierzonemi państwami jest najzupełniej­
sze, tak w sprawach, dotycz~cych ściśle 
aljansu, 1ako tct w kwestJach o znacze­
niu ogólnem. 

Wii::zy, łączące sprzymierzeńców są 
sl lnie1sze, niż kiedykolwiek były. .Przy­
mierze irancusko-rosyjskie, wy z u ające w 
lo,alny sposób zasady pokojowe, będzie 
li~ odtiid starało wywierać SWÓJ wpływ 
dobroczynny we wszystkie h czt:ściach 
Europy, At!1 i Afryki. 

Ten sarn korespondent zaznacza, te 
f rai ;cja będ1ie popierała interesy rosyj· 
sk1e w każdym wypadkll, czy to w kwe· 
i tJ i pożyczki chińskiej, czy też w poli­
t ) ce bałkańskiej i w sprawie kolei ana· 
tol i1skiej. 

I~osja ze swej strony bc:dzic broni· 
ła interesów francuskich, 1ak swoich 
wla~nych i postara sic: o poparcie Fran· 
c11 w 1e1 w:;zystkicn sprawach wojsko­
~}'Ch 1 morskich· 

Podług ostatnich wiadomości dosz­
ło już do szczegółowego porozumienia 
w kwestii pożyczki <'hińskie J , mimo. te 
na tern polu panm' ała powazna rótnlca 
zdali pomii:dzy rządem francuskim 11 ro. 
syjsklm. 

l'ie~awy wywiaa. 
„Echo de Paris• ogłasza wywiad 

awego korespondenta specjalnego u 
szefa generalnego s.itabu marynarki ro­
iYjSld ej, Liewena, który miał ośw1au­
czyć: 

„Francu~ko-rosy 1 sl<ie przymierze ist­
nieje JUŻ od lat dwudziestu i obu srro­
nom 1 rzynosi pożytek, dowodząc tern 
samem swej trwałości, co jeil ważne 
ch oćby dlatego, ie przymierze to wy· 
twarza przeciwwagę hegemonji, o jaką 
staraj ą s i ę Niemcy, a wzg l ędnie trój· 
prz } mierze:. Gdy An~lJa zawierała en­
ten !e cordiale z Franc ją i Ros14 to me 
czyn iła 0 11a tego z 1ak1e,s chwilowej 
przyjaźni ku nam i. ku Francji, Je'z w 
:,; ~,ym własnym 10terts1e, a g~ówrnc 
może z obawy przed Niemcami. 

Jestem przekonany, że pomh~dzy 
f ru n cją a An l!l ią me istnie 1 ą żadne spe­
cja lne umowy. Mimo to - 1est to se­
l1re t p oli ~zynela - 11 anuie we Francji 
przdw nan1e, iż w razie, gdJ b) za1.ze• 
p iły je Niemcy, ruszy si-: nat} d 1miast 
Anglja z całą swą p•'1 ~1.'; morsl; ą. Nie 
po;·.woiić na uµade:, Frani;Ji w walce z 
Niemrami, to kwestia życia dla A11gl11. 

Każdy zna pokof owe zamiary Rosji, 
nie po winno tedy nikogo dzi wić, ani 
niepr•koi~. że odbudowujemy naszą flo­
t( baHycl,ą. Z Niemcami ty1emy zre­
sztą w na1lc:pszyd~ stosunkach, to wszak­
.te n.e może nas pow~trzymać od bu· 
dowy wystarczaj ącej floty. która umia­
łaby. poskromić niek tó re zapf;dy. 

() 3iemię. 

Z powodu poruszonych w prasie 
r;olskiej projektów. mających na celu 
utrzymanie ziemi w Pooiaóskiem i "'' 

. Czyżby i dla niej nie było rozsąd · 
niej, szuk~ złago we whłsnym obozie? 
Wewnętrzna kolonizacja tJ.a niemicck~i 
wielkiej wlasnoścl zlem~!dcj łl.'i wscbo-< 
ązie - który obecnie tylko przyciąga 
do siebie coraz to nowe tysiące sło0 

wiańskich robotników wędrownych, µod 0 

czas gdy niemieccy mieszkańcy len kraj 
opuszczai<l - jest istotnie jedynym śro­
dkiem. którym trwale coś osiągnąc mo­
żna; na to trzeba uruchomić sarnopo -
mo~ i prywutną 111icjatywe. Pol.acy to 
czyniij i w ten sposób pokonywają 
w:;zellde przeszkody. 

Niemcy natomiast umieją tylko wcr 
łac! o pomoc rządu. To nietyll<o ~st 
nagannem, ponieważ US!!uje si~ zasto" 
sownć środki pań;;twowe przech„ko pił· 
wnej częśc: obywateli państwa, którzy 
mogą żqdać 1ównego prawa dla w:izyst, 
kich - <ile iest 10 tei przyznaniem s'°' 
do s.łubo.'.:c1, 1<.lóru dopr#wdy nłe moU. 
imponować", 

Ruch strajkowy. 
-o-

Z wiązek fabrykanlów i przemysłow· 
ców ó l<rę Ju moskiewskiego ogłosił dru· 
kitm kolejny biu letyn o ruchu robotni· 
czym w państwie rosyjskiem ia czas od 
s1yeznła do maia r. b. 

Według inforrnacii Związku, straj­
kowało w Rosji w ol;resie tym ogółem 
613,0CO robotników, t-0 znaczy 37 pro·· 
,ent ogółu robotn ików w państwie. 

B iuletyn dzieli strajkujących na 4 
grupy: pierwsza i;rupa najliczniejsza. 
strajkowała na tle przyczyn ekonomicz· 
Dych, druga zawieszała prace w celu za­
demonstrowania przeciwko wypadkom w 
kopalniach lenskich, trze c:a strajkowała 
1 maja 1 wreszcie grupa czwarta obeJ-
1uujt:: 1ych, 11tórzy strajkowali tytułem 
protestu !Jtlec1w łw karom za strai l< 1 
maja. 

W stra;ku d. 1 maja uczestniczyło 
ogólem 300,000 robotników, z powodu 
wypadków w kopa in ia:;h lel'lsk ich 215,00J 
robotników. 

Biuletyn zaznacz<1, że a<-zkolwiek 
ruch ekonomiczny w paóstwie utrwalit 
się, to Jednak pięć SLóstycłl ogółu sLra1· 
ków wywołane zo31ały na tle motywów 
suc a !uu- politycznych. 

B iuletyn przewiduje wresźcie i na. 
prz} sz l ość ożywienie -su; ek onomicz­
nego i politycznego ruchu \' śród robot­
ników. 

v~f iat!nmości ugóine. 
O ~ ieudana misja. Do­

"Russl{. Słowa" telegrafują z Tokio: Tu-
1eisze lwla dyplomatyczne zapewniają, 
i.e Katsura pr~yJ~ty został w Peters­
burgu bardzo ozięb lt. 

Niepowodzenie misji iego dyploma­
cja j a pońska zwale na dyplomację ro· 
syjską. Dzienniki, zaznaczając fata lny 
zbieg okoliczności, towarzysząi:ych us1-
~owaniom Japonji dojścia do porozu­
mienia z Rosją, ośw i adczają, że nadzieje, 
pokładane w m1s:i Katsury, 1ak w swo­
im czasie, przed wybuchem wojny ro· 
sy1sk.o-japońskiej1 w mis1i Ito, widocznie 
zawiodty. 

Niepowodzenie mi~ i i Katsury wy­
wołało głębokie rozczarowanie wśród 
japońskich działaczy pańs twowych, przy­
r>isujących niepowodzenie to szowini 
stycżnym planom Rosji, która chce od· 
rodzić flotę swoją na Oceanie Spokoi· 
nym. 

Wobec jawnej niechęci ze stron!' 
Rosji współdziałania z Japonją uwa:taj <& 
tu za niezbedne dla Japonii szuka• 

nla sobie przy.faciół z&- oceanem i w Chi· 
nach. 

O An'!:letowa kr.:nlsja ko· 
lejowa. Działalność wyższej komisji 
!\olejowej ankietowej, którą miano zlik· 
wldować, postanowiono obecnie przed· 
lużyć, a to z powodu lkyników ostat~ 
.nich rewizji kolei prywatnych. Minister" 
Jum postanowiło w roku przyszłym 
4okonać rewizji pozosta-łych prywatnych 
dróg kolejowych. 

Ze świata. 

O Leczenie Sli;;.}hot. Lekarz 
wojskowy szpitala jek!lterynińskiego w 
Moskwie„ dr. Golmstrem, od szeregu mie­
sięcy odbywii próby z obmyślanym przez 
siebie nowym sposobem leczenia cho· 
rych na grutlką. 

Dr. Golmstrem nie daje cbor ym 
tadnych lekarstw do wewnątrz i całe 
jego łeczenit polega na tern, że wstrzy· 
kuje im„ codziennie w inni miejsce, wy„ 
naleziony przez siebie środek, Który 
nazwał .Safrynem11

• Wstaykiwania te 
są zupek.We bezbolesne i, jale twierdzą 
chorzy, przynoszą powatną ulgę po 
killcak.rotnem JUŻ stosowamu: oddech 
Staje sio łatwiejszy„ ka~ł siQ zm11iejSUi 
i t. d. JedeD z chorych opQWiac1a, te w 
ciąg.u nuesiąca zyslcał 12 iuntów na wa„ 
du 1 może z łatwością dokonywać czyn• 
uości, wyma1ącycł1 wiąlcszego wysiłlw. 

Dr. Oolmstrem utrzymuje, ie gruź­
lica czyli &ichoty, są i\llpełnie wył t• 
czalne. 

O Bandytyzm w Galioji. 
Około Zatora w lasach wytropiono 
szaJke bandytów, napadających od dłut·' 
sz:ego szasu na podróżnych i przech<>d· 
mów, orait ograbuających domy. Zar.­
darmerju urządziła obław~ z POllK>O<l 
włościan, ale bezsku lecznie. 

l:Sanayci podobno przyszl.i z Króle­
stwa. Ma być wezwane do pomocy w 
obław ac.: h wyojsko. 

O Wyrok śmierci na 17 let­
niego morde roę. W Paryzu ska­
zano w sobotą na s1niert 17 letniego 
wyrostka, który stanął przed 54dem w 
ltrótkicb spodeńkach. Chłopal< ten na­
zwiskiem Rouches, udusił swoją starą 
c1otl~, aby sie zaopatrzyć w pieniądze, 
które wydał na .Kino• i inne temu po· 
clobne rozrywki. 

Po godzinnej naradzie sc:dzlowie 
przysięgli odpowiedzieli twierdząco na 
zapytanie, czy winien, wobec czego 
Rouches został skazany na kare 
śmierci. 

O Masowa egzeE&ucja. 1V 
tych liniach wykonano w 11owo1ors1\icm 
więz 1 e~iu masowy wyrok śmierci na 7 
mordercach. S1racono za pomocą elek· 
tryczności 6 wJoohów i 1 murzyna. 
~tow. kobiece wysłały do prezydenta 
Tarta zbiorowy telegram, w l'lórym 
procestu i ą przeciw taldm masowym 
egzclrncjom i domaga1ą się zniesienia 
kary śmierc„ 

O Przykładna kara. Jak 
donoSJ "Polal< w Ameryce", sędzia 
O'Sulliwan w Nowym Jorku wydał wy„ 
rok si< azujący 35-letniego właściciela 
baru, Józefa J\i\iltona, na 20 lat więzie­
nia 1 5,000 dolarów kary za uprowadza­
nie dziewcząt i sprzedawanie ich do do­
mów rozpusty. 

Z Cesarstwa. 

~ Nadużyoia w M a~tvm!en• 
tu1•ze „ Do „Now. \V remia" donoszą 
z Charbina, że w zarz1tdzie gospodar· 
czym sztabu olu~gu zaamurskiego wy­
kryto wysyłanie do oddziałów wojska 
produktów odrzuconych przez kom i sj ę 
odbiorczą , jako niezdatnych do użycia . 
Sprawę przekat.ano sędziemu śl e dczemu. 
W dn. 27 lipca nałado wa n e ta lrnrn pro­
duktami wagony zostały o 1 ileczętow dnt! • 
Wykryto w nich pomi~ozy innemi 5 t} -

sięcy pudów mąki, którą komisja ourzu· 
1:1ła, juko niemożl 1 wą do użyc i a; 

a H.ra d.zież dzieci. W Ry­
bińslrn przyłap a no .ivę<irnw ny cyrk, któ· 
rego właściciel kradt dzieci 1 niemiło­
siernem biciem zmuszał 1e do karko­
łomnych skoków na arenie. 

• • • 

Z LITWY I RUSI. 
X Echa awantar studeata 

Golu lbierse. We wtorek sędzia po· 
koju X l rewiru w Kijowie rozpQZDawał 
spraw<; ~tudenta Włodzimierza Gołu­
biewa, oskarżonego o demonstracje pned 
lokalami ,,Ddennl ka Kijowslciegp• i.Wj.' 
Mysli". 

Wtorkowa sprawa dotyczyl'a tytko 
awantury przed redakcfia "Kije.w.skof 
MysJi•. 

Oska r1ony Gołubiew nie stawłl' ~ 
do SCldu. W charakterze oskarfycłela ·ze 
strony policji obecny był rewłro\YY cyr• 
kułu starok1fowskicgo, Stockij. 

Swi ftdkowie opowi.ed1JeU szezegółQ.r 
wo przobteg awantury, lecz oczywiście 
nazwisk sprawców jej wymlenK nie 
mogli. 

Wobec tego na moq 1&0CZI1ego 
wyroku Sfldziego pokoju oskar1ony ~~ 
stał uniewinniony. 

ldctutyczną spraW4 z powodu awan­
tury przed lokalem r.edakcjj •Dziennika. 
Kijowskiego" wkróU:o rozwatać bfadzie 
s~dzio poh.oju IV Eewil:u w Kijowie. 

Warto przypomn~. ta iwi ązkowcy 
a rządzili demonstracjo w odpowiedzi ja. 
koby na demop.;tracje lwowskie z po~ 
wodu Chełmszczyzny. 

Wiadomości krajowe. 
+ Zawieazenie w słu*ble. 

• Warsz.. dn.• donosi: • Według rozpo.. 
rządzenia aenerał-gubernatora warszaw­
skiego z dniem l b. m., naczelnika. po­
wi«tu tomas2owskiego. r.. dfi. Szalnooa 
wa, wobec rozpoc~ przeciwlw •. niemu 
dochodzenia karnego na mocy cech 
przestępstw, przewidzianych, w art. 341 
I 362 kod. karnego, usuni4lo & zajmo• 
wanogo urztłdU na czas pozostawania 
pod śledztwem i 511dem•. 

(Art. ~ 1 opłewa o nadutyciu lub 
bezprawnej bozczynoośd władzy, a~ 
362 o fałsz:erst\vacb słutbowych; pr.yp. 
red.). 

+ P. Alek •ieJew w ·~~ 
azawie. jak donosi „warszaws1e11 
Dniewnik• przyjechał do Warszawy po­
seł od ..mniejszośa' Aleksiejew. 

Przyjazd jego znajduje 1i~ nlewął­
pliwie w związku 1 ro~ctem prsc 
„narady specjalnej do spraw wyborc21'}'ch 
z ku r ji rosyjskiej". 

+ Wwatawa przemyalu lu· 
dowego w Częatoołlowie. W 
dniu 16 b~ m. staraniem Tow. przemys· 
łu ludowego w Królestwie Polsltiem 
otwarta została na dwa miesiiice wys&a· 
wa przerny.słu ludowego. w stylowym 
gmachu Tow. pod jasną Górą, w park~ i 
powystawowym, obok zi:lgrody wzoro- ' 
wej. Na wystawie demonstrowane Sił: 
przeróbka lnu, koszykarstwo„ stolarstwo, 
wyrób cegły, dachówek, pustalców z. ce­
mentu i piasku i t. d. Pożądane 1est.. 
4żeby przewodnicy pielgrzymek zwracali 
pąt111ltów do zagrody 1 do Muzeum lu• 
uowego. 

+ Pożar na przystani wio­
ślarskiej. Z Łomży telegrafują: 
„Sp.to11eła au:>zczetnie priystań łomżyń· 
skiego Towarzystwa wioślarskiego, zbo, 
dowana na Narwi przed dziesięciu laty•. 

+ Rabunek. Wczorai, o godz.. 
l po południu pod Włodawicaml (w 
pow. bE:dz1ńs ldm) ośmiu uzbrojonych w 
mauzery bandytów napadro na l{łSJern 
tal>ryi<i naczyn . ~nrnl1owanycl1 H nicla, p„ 
ja1w 1 ę, któ ry z c1woma s tużą ~ym1 wióz.ł 
7,459 rb. Bandyci IJ ez wy:>lri:ału zrabo-, 
wa11 całci su111e 1 zbiegli w kierunku ,grar 
111c.:y. 

Pościg z Cz~stochowy wyruszył <> 
godz. 4 i pó ł po p o.ł . 

+ Echa zaboj słwa dyrek~ 
t ora Bojem u 1de g o. · Wiadomość:, 
poda11a prz.c ~ µ1:; 111a, 1alrnby s Ha wcam i· 
zabó jstwa dyr. Bojemskiego byli robot• 
nicy ·huty H antkiego, okazała się mylna. 
Jak obecnie wyj aśniono, aresztowani 
w pierwsze1 chw1 11 b. rubu tn1cy tej hu• 
ty: Józef Kozioł i Stan i sław Daniel, zJ• 
stal i po chwilowem aresztowaniu wy. 
puszczeni na wolność, jako n.ie mai<\CY! 
nic wspólnego ze sprawą zabójstwa. ja!(!. 
s ię równiez olrnzalo, wyżej wymien1.;11i.> 
robo tnicy bynajmniej na zesłaniu ni~ 
byli. 



4. 
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~iterałura i prasa. 

, Z olutZJi 25-cio kcia i:5tnienia it;zy­
*4 esperanto, wydany zos.toł" j~bileuszo­
~y numer .E:;petantysty Pnisk1ego", oz• 
~obiony porlrelaml d-r„ Ludwlłrn · Za· 
~euhota. twórcy csperaa1.:., Antoniego 
?.-Orabowsk1eg<.:, ~utora lrnntaty na cześć 
<'~4 Lamenhou, i Leo Belmonta, tłu ... 
t111ccza tejże t<antaty na język !JOls1\i. 

Prócz t~go numer jubileuszowy 
,przyozdobiony . jest ~es7.1?ze szeregiem 
rycin• oraz szczegółowym planem Kra­
kowa. 

- książnica A. Słraucha. 
Otrzymaliśmy ś'Wiei:v wydany katalog 
hiążoicy p. Alfred~ S!rauchu (Dzielna 
16) obe1mu1~Y kHka tysięcy tomów z 
rozmiiltych działów literatury. 

Zwraca uwagę staranny dobór ksią­
:rek <!la katdego wieku (w czterech J~· 
zykacb). 

Porównanie nowego katalo~u p. 
Straucha z poorzednlm po1.Wala stwier­
dzić włączenie don wszystkich bez wy­
rątku nowości, jakie w międzyczasie u~ 
l{azały ~ię na pótltad1 k!s1ęgarsklcll. 

-= 1.h) Z wystaw•. Komitet 
wystawy rzemieślniczo - przemysłowej 
\rozpoczął pertraktacje z dyrektorem or„ 
ldestry włościańskiej, p~ Karolem Na­
mysłowskim, ·o 1mredłuże11le koncertów 
do dnia 1'i września. 

Należy si~ spodziewać, te dojdzie 
,4o poroiumierna ze względu ua Wielkie 
powodzenie, Jakiem si~ cieszy orkiestra 

= (h) Skasowanie •kładów 
węglowych. jak się dowiadujemy, 
BJ)rawa skasowahia składów w~głn przy 
!lllł. Węglowej i Krótkiej i prtenies\enla 
'kh do lasu miejslde~o z plantem kole­
~m. będzie ostatecznie wecydowana 
'.dopiero po wprow:n1te11iu samorządu. 

..::: (X) Osobiste. In~peictot po ... 
dałkowy ó tewiru m. Łot11.1 von Lewiz­
of-Menar zwolniony r.o tał ie słUiby na 
wiasni\ prośbę. Inspektor podatkowy 
-4 rewiru m . .t.odzi r. n. J kobson prze-
11iesiony :został do pow ;atu menzeliń­
i.ski l,!O, a na jego miejsce mumaaony 
został dotychczllsowy Inspektor podllt• 

1
kowy siel>iezkiego ukr~iu gubernJI wi• 
łebskiej, a11. kołeg. Lebieuiew. 

• = (r) Tow. A o. Langensl--
·pen i S-ka. Odlewnia :telaża i tne­
·tali oraz fabryka &rmatut i pomp, :t:afo ... 
'tone Petersburgu przed 25-ciu hity 
pnei Radcę handlowego Ry9zarda La.n„ 
-gensiepeo, przemienione zostały z po­
czątkiem roku bie!ącegó na Towan:y­
stwo Akcyjne ~ k11pitaJen1 io:akładowym 
'.Z.OOO.OOO rub. 

Wobec wzrasłaiących ~ dniem kat­
,dym zapotrtebowań na artykuły, Zarząd 

, Tow. Akc. postanowił nadać przediif:­
·l>Jorstwu szerszy zakres i w tym celu 
nabfł duły plac z zabudowaniami fa. 
bWcznemi, dokąd przenosi część swej 
iabrykacil 

Kapi.u.tł Tow. Akc. zwiększonym zo ... 
staje o 2,000,000 tub. czyli wynosi obe­
.aile 4,000,000 rubli, ~. nowe akcje 
ijednak nie k a p i t a I i z u i ą si~ 
~ zasadzie snbkr~pcii, ~:ium~ tę bowiem 
oddał Towarzystwu do clyspozycji Rad• 

·ca handlowy Ryszard Langensiepen. 
Fabryka zatrudnia około 1600 ro­

botniltów, a stałe dostawy -dla instytucji 
nądowyc.h i prywathych dają jej gwa­

,ranqc: coraz wh;ksr.ego t·ozwoiu. 

= (h) Z Chrzeiu;jańskiego 
Tow. dobroczynności„ Dochód 
.z wielkiej zabawy ogrodowej z tombolą 
jaka si-.: odbyła przed dwoma tygodnia ... 
mi na dochód chrześcjańskiego Towa­
;r:zystwa dobroczynności, nie został je„ 
~zae obliczony z teic;o powodu, że wie ... 
ie osób nie przedstawiło jeszcze rachun· 
1'ów. 

= (r) Pod~iękowaHiie. Zarząd 
1'owarzy~twa Kr.z~.".'1.:.ii,u oświaty składa 
~dziękowanie µa1LtNt1 jalrnbostwu Hirsz• 
berg za rb. 25, 0Harow•1ne T. K. O. zu­
;miast. kwiatów n;i grób d-rowej Pi11ku· 
1ioweJ. 

= (s) :ieabini..ra :!lla ochr«n·~ę. 
jutro w parlrn m:ejsi--.: !1 „Zródit::-:lrn" 

l(Kwcla) odbfłdzi.e -;~ a:-cyurozmaico na 
:zaOa.wa na kOł'"zyść ociu'ooy bałuckiej 
puy u.i. Ciemiie;. 

Pomieriioua ochrona utrzymuje siQ 
•. Z-4obt-:OW~y.cb~~ -i wyp4<1„ 

Kowyd1 n:s1!:-;c1w µicCH!żnycl1, a da 1e 
opieke ldlrrndlie~ 1 ęciu d;:1ec10rn. Nic tez 
dziw11e ,~o, że lrnsa ochr0ny Ci.! rpi stale 
na cl tfOlln:Zll'l Cllvrubę - brnK gotów'k1. 

Prag1.ąc choć w cz.;:.ki po,nuwić 
iinan.:;e, zarząd wspoin111am!j ucllrouy 
urządw. własrnc 1utro wielką ,abawę 
ludową. 

Prócz \11:eiu rótnorodnych atrakcji 
na szczególne ·wyróżnienie zagluguje µo· 
pis atlety • Herakłera•, który własną 
siłą ·utrzymywać będt.ie .Zywą karuzel~" 
wraz z amatorami tej jazdy napowietrz -
nej. jest to zdu rn1ewująca, nfebywaia 
atrakcja nieznana jeszcze w Łodzi. 
Pozatem na wyróżnienie zasługuje kon­
kurs szeregu wybitnych polskich iuuno­
rystów i ku olec1stów. 

.. WeJśc1e na zabawę 20 ko~ •• a dLi 
~tiec1 10 l(cµ, 

Początek Q ~~-'dz. 2 po południu. 
Niewątpliwie s1::erokie rzesze pub­

liczności łódzi<ie r, pragnąca przyjemnie 
i wesoło prze1 · ęcl:1.ić dzień jutt·zejszy, 
podążą do Zródlisk, EA tern samem speł· 
nią dobry uczynek, wspomagając poiy­
teCt.łlłt instytuqę , opiekującą się biedne· 
ml dtiećmi 

= (s) ~iiil;ajów~:.:a marjawrfoka. 
j.ułto w lesie :.!:~1erskim przy remizie 1) 

godz. 2 po poł. oabędzle si~ zabawa u· 
rzą<liana prr.er. komitet parafji mar ,a­
wickiej św. Franciszka. 

-= (r) Teatr „Casino". Dzi­
siejszy program pod każdym wzgl~derr1 
zasługuje na uwagę. Zapobiagliwa dy· 
rekcja sprowadziła dramat w 2 częściach 
w kolorach p. t: .Grota udręczeń" -­
treść do dramatu zaczerpnH:ta z życia 
indyjskich fakirów. 

Komedia •Morska choroba" w wy­
konaniu ulubieńca pubłicx~~·ści Mak:>a 
Lindera zawiera od poczlltku do końca 
wiele scen komicznych i łtumoru .Igrzy­
ska Olimpijskie" serja lV, i tydodn1k 
Ilustrmvany z o~tatnimi wy, ~<H:!liami, 

Pa6st~ ·Sandro i Marja Bertinell i 
artyści opery w Medjolanle kończą swo­
je występy w przyszły wtorek. Sympa· 
tyczni goście włoscy zare~:l!r..1 z:nakorni• 
ci śpiewacy udają się do Charkowa u.i 
szereg wyst~póv.- w operze miejscowej. 

Począwszy o J dnia dzi;;;iejszego ce,.,, 
dziennie zmiannil programu, repertuar 
śpiewów zawierać będzie i.ajpięknięjsi~ 
wyjątki i!'; oper, a mianowicie Verdiego, 
Gounoda, Pucciniego, Leo11cav•1lla 1 
Mascaniego. - Nie nsłeiy W(lt;;.ć, że 
ostatnie występy Bertinelh ;r;amten:su1ą 
nasq publiczność l•tóra lio;n .e podą.ży 
do .Casina" ażeby jJOżegnać s.ympaty• 
czaych artystów. 

= (h) prosto-.r;onie. - W 
s.woim czasie sekretarz m.ig s!ralu, Gra­
l>icki, sprzeniewierzył znacrną sumę. W 
sprawie tej przez czas dłutszy było pro­
wadzone administracyjne ś!edz.lwc, l\tore 
ustaliło, że Grabkki sprzeniewierzył o­
ltoło 10 tysięcy rubli. Te..taz śledztwu 
administracyjne tostało jut ulmń~olk 
i z rozporząd~enia piotrkowskiego n;ą­
du gubernialnego spraw~ oddano wła• 
dzom sądowym. 

pię,ki w slffoń, us1iOW'1~ ·zc1ą{!nąć 1. 
palca pierścionel< z brv1'1ntem warto5c1 
400 t b. Ł\h. krzylt W. l!aJbiegłi przec:ho­
duw, nupast;1rna 1,rr.y1rtymalt i oddali 
w ręce 1J 0!1c1i. Arts~towany zeznał ie 
1wzy wa się Stani.sła w Groszyński, z za­
j(łCia kamorzyslit. 

O.sadzono go pod lducz~m. a spra­
wę sK1erowano do sądu. 

= tO Ofiara wypadku tram­
wajowego, który 1uiał miejsce oneg­
dajszt!go wieczora na szosie pa~janic 
kiej, nazywa się Antoni Struski z zawo­
du slusarz zamieszlcały w Łodzi. 

Nieszczę§liwy spędził cały czwart· 
kowy dzień świąteczny w parku • Ve­
nez;ia• i wracając do domu ~znalazł ~mi er.! 
tragiczną na szynach tramw<!ju. 

"""' (h) Napad i ar~szłowa­
nie. Na uli1.:y ~tanislawa nr. 14 tlwucn 
niez11anycll sprawców, z których jeden 
był uzbrojony w rewolwer, napadło St!.I· 
n:slawa 1 Władysława Sooczaków i po„ 
częłu ich bić. 

jeduego z napastników Włady'iława 
Szczepińslt1ego1 za1rżymano 1 uddano w 
ręce µollc;i, d.rug,i zaś zb1c4ł. 

== (a) Usiłowanie g#ałtu. -
Zwyrodnienie na tle ro.qJ UJl}' w naszem 
mieście zwii;ksza sir: w zastraszający 
sposób. 

Niema dnia, aby kroniki nie noto­
wały gwałtu, popełnionego na llielet­
nich cjzieciach. - Zwyrodniałych osob­
ników nie odstraszają. ani surowe kary, 
ani pogarda, jaką otacza Ich społeczen• 
st wo. 

Dziś znowu mamy do zanotowania 
wypadek usiłowania gwałtu, który, dzi~ 
ki tylKo pomocy sąsiadów, zalcoficiył 
się szczęśliwie dla ofiary. Fakt len przed­
stawia się, jak następuje: 

Wczoraj wieczorem, do zamieszka„ 
łej p1zy ulicy Rokicińskiej nr. 16, Be1 ty 
Kryczmanek przyszdł w odwiedzi11y 3(). 
letni jul1a11 Kolasi fiski. Wizyta la prz.e­
clągnęła sie do późnej nocy, wobec 
cz~go Kolasiński został si~ na noc. 

Dziś rano. gdy Kreczrnankowa wy­
szła do sklepu po zaKupy, a w miesz• 
!<aniu pozostała tylko śµiąca 10-letnia 
jej córka Aniela, K. rzucił si~ na dziew­
czym: I usiłował pozbawić ją niewin­
ności. 

Obudzona dziewczyna zaczęła luzy• 
czec!, lea: zbraoolarz zarzucił je1 tul 
głow~ podllsżkfJ i nie poniechał swego 
zamiaru. Krzyk di:!ewczyny usłyszeH 
wychodzący do pracy sąsiedzi - robot· 
nicy, k.tóny wpadli do m1es::lumła 1 oder­
wali zbrodniarza od oiiary. 

Początkowo chcieli uczynić nad ntm 
samosąd, lecz, pod wpływem perswazji 
rozsądniejszych, zaniechali swego za­
miaru i zbrodniarza oddali w ręce po-
1.kji, która po spisaniu pmtokułu osa­
dziła go w więzienia, a sprawę skiero• 
wała do sądu. 

= (a) Aresztowanie bandy­
ty. iJJ numerze srodowym podaliśmy 
11otatk(l, zatytułowaną .ofiary niedziel­
nych nemrodów", o postrzeleniu Józefa 
Wiśniewskiego i Franciszka Filipiaka. o. 
becnie po przeprowaateniu śledztwa 

Sledztwo w tej sprawie powierzone sprawa zupełnie inaczej się : przed-
zostafo sędziemu śledczemu V-go re· stawia. 
wiru. 

VJVPADKI. 

= (1') NalilU:ŻJ<eie zaufania. 
Smutny jest obiaw n.adużyciu zaufania 
w kółku kolegów, tem smutnie.jszy 2.e 
przedmiotem nadużycia jest grosz zbio­
rowy, pracowników mających dobro 
ogólne na względLi~~ 

W jednej z tutejszych większych 
fabryk powierzono mandat kasiera pew­
nej kasy, majstrowi tejte fabryki p. M., 
gdy po µewnym upływie czasu otcazał 
się brak kwHów kasowych i inne nie­
porz!idki w rachunkach, zapytany p. M. 
niedawał żadnych konkretnych odpo­
wiedzi, a na propozycję zwrotu cho.; 
w połowie roztrwonionych pieniędzy, 
odpowiedział z całą czelnością że kto 
kościołowi służy ten z kościoła żyje 
1 w dodatirn w rnzie niepokojenia go 
nadal .zagroził denunc;acją. 

Z U\ljagi na licznych kolegów i z 
innych jeszcze względów nie wymieniamy 
nazwiska tego m~łego osobhika, który 
nadmienić należy,· poszedł za śladami 
rod.:ooego brata. 

= (a) N:;:pad. Wczoraj przyzbie· 
gu ul. Andrzt 1u 1 Spacerowej na prze­
chodzącego Szymona Wołkowicza, za­
mieszkałego przy ul. Andrzeja nr. 26, 
11apadi jakiś przyzwoicie ubrany rzezi· 
miesze~ i ogłuszyw~zy go u4erzeniem 

We wtorek wieczorem Wiśniewski, 
który posiada swój własny dom przy 
ul. Promyka nr. 60, powracał razem z 
Filipiakiem do domu. Gdy się znajdo­
wali obok . domu nr. 13 przy tej że ulicy 
nagle zastąpiło im drogę czterech ludzi 
i zażądali wydania im pieniQdzy, przy. 
czem jeden z napa:stnlków przystawił w· 
do czoła pistolet. 

w. broniqc sit:, sćhwyc:ił za pisto­
let, co widząc bandyta wystrz_elił i caiy 
nabój trafik \V. w rt:k~, oraz stojącego 
opodal f. w biodro. 

Na odgl(}s strtału. rabusie, i10N:u:­
ciwszy swe ofiary ~biegli. Z11wiadom10-
na o napadzie policja wszct~ł.a energicz­
ne postukiwania, lećz na ślad r4busió\'l 
nie uattaflono. Dopiero wypadek l)o· 
zvtolił Wpaść na troi) rabusiów. 

Na drugi dzłell po napadz!e na 'N, 
u jednej z lokatorelc jego niejakiej lv\,. 
chalskiej odbyła sią zabawa, którn i&t;: 
:i:wyklu zakończyła sic: bojką. PodcKa.,, 
bójki jedcrn z gości 30 letni Antom 
Waszczynski zadał nożem głębok~ rMl'V 
corce M. Józefie, pociem zbiegł. 

Policja. positukll \qc W., z::ittądzHa ._,..,, 
mieszkaniu jego rewizję i w sie111\Hm 
znalazła zbroczony krwią nóż. Obecny 
przy rewizJi strói, zawiadomił policit, 
że Wa3zczyńskl posiada jeszcze piS!oi0l. 
Po długich poszulciwaniach znaleziono 
na s.trycllu pistolet, ukryty w lasce • 

li 83'7 
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U JY aresztowano W. i wzieto go >a 
krzyżowy ogień pytań, przyznał sie do 
napaJ u 111:1 W 1śniewskiego, lecz wydal 
swycli towarzys.r.ów nie ch.:e. 

• 
Rabusia osadwno pod kluczem, a 

sprawe sllierowano do sędziego śled-­
czego. 

ZĄl\.1HEJSC OWA 
= (z) Wy_. or,- do Dum» 

państwowej. Lista osób maiących 
prawo udziału w powiatowych zjazdach 
właścicieli ziemskich i w zebraniach 
przedwyborczych z powiatu łódzkiego 
obejmuje 1935 osób, a liśta osób. mają. 
cycb prawo uczestniczenia w wyborach 
wybor.;ów na zjeździe powiatowym 1 
tegoż powiatu obe1rnuje 69 osób. 

= (h) Konferencja inspek· 
torów fabrycznych~ Pod prze„ 
wodnit:twem starsze,!o Inspektora fab­
rycznego, inż. Sterna, w tych dniach w 
Piotrkowie odbyfa się dwudniowa kon• 
ferencja inspektorów fabrycznych z gub. 
piotrkowskiej. 
· Przedmiotem obrad było nowe pra„ 
wo o ubezpieczeniu robotników. 

= (X} ~~on1inacja. P. juljusa 
Hanełt m.anowany zoSiał iJrzez warszaw­
ski ko:1;;y3torz ewaagielldw-augsburs.ki 
kantorem we wsi Rosenowie w gminie 
Lućmi1::rz, ,;ow. łódzkiego. 

= !x1 Jtmianw w duchowled· 
stwie. Na mocy rozporqdzenia bi· 
slmpa djecyzji kujawsko katolickiej. wi­
karjusz parafji TuSZyn. w pow. łódzkina· 
ks. Franciszek Hofman i wikarjusz pa­
rafji Brzeżno. w pow. sieradzkim, kS. 
Wincenty Olejnik. przeniesieni zostali 
jeden na miejsce drugiego. 

== (h) Strajk w Pabjanioach. 
Ruch s1rą1kowy w Pabjanicach rozszerza 
si~ c<Jraz b.-rdziej. Wczoraj donosiliś' 
my, te strajl( wynikł w kilku łabcytac:D. 
obecnie możemy zazDacayć, że słra}k o­
garn'łł 26 większych i muie~ych tkalni 
mectia111c,mych. 

Razem strajtrnJe 626 tkac1:6w w na• 
stt;pUjących fabrykach: 

H. Preissa, Gusta wa Prełssa, Otto 
Reinscha i sp., Szmidta 1 Oahłera. Con-­
rti i liirszsohna, Izydora Barucha. Mi~ 
chała Stabla i sp„ Pawła Langnesa, Siei„ 
bersteina. W ernsteioa i Kantora. pabia­
nickiego związku tkackiego, .M. Resih• 
bardta, l. · Kleptza i H. Reichmana. Ottc 
Kruscliego we wsi Rycblew. gminy Wi• 
tłzew w pow łaskim, braci Stein. Geł. 
barda, Rakowskiego I Oradlewioza. Miat. 
howskiego, Epke i Skatins.kiego, S&. 
Karo i j. Millera, l(eppta.Sz.AAetbacha. 
P1etyrmusna i Rotblatta, Tobjasz.i Mil­
lera. Dawida Pieka, Pin,rnsa Pie.ka. Jó­
zefa Homsa, Szmidta i liełlera i ~oh-IIY­
na i Filt11er1it. 

Najwięcei, bo 278 tkactów, strałlfflłe 
w fabJyce Izydora Barucha; VI/ fa~e 
H. Preissa. sti ajkuje 101 tkaczów. Ottsta· 
wa Prelssa 55, M. Stahla i2, Robman. · 
i Filtzera 70 itd. 

jak iui: wiadomo, tkacze tądaf-. 
podwyższenia płacy zarobkowej od aa 
do 50 procent. a w fabryce Steina, o· 
prócz tego, domagają sM: usuni,cia maj­
stra,którY nietaktownie obchodzi si.. a ro­
bota i kami. 

Na dzlsieisze=n posłethenht ~ 
kantów pabjanickich ~ą omawiane tą.. 
dania strajkujfłcych tkaczów. 

= (h) Kredzie* i apes~. 
wanie koniokrada. Ze sta1m 
f e<dyn&nda Puchara przy ulicy Wien=ra 
ur. 10 w Retkini, nocy dzisiejszej zło­
dzieje skradli parę koni gniadych, war„ 
tości kilkuset rubli. Złodzieje uciekli 
przez; Pabjanice w stronę Łasku. W lesło 
pomiędzy Pabjanicami a Łoduą llcle­
l~ających koniokradów spotkał słal'$Z) 
strażnik, Gąsowski, i kazał si~ im za­
trzymać. Wtedy złodzjeje rzucili :ii.e de; 
ucieczki, strzelając raz po raz do go· 
niącego ich stratnil<a, który ró.wnieł. 
s1rz~lał. Strzela111ua ta trwała dość dłu• 
go 1 w 1wńcu jednego ze złodziei za, 
trzytnano, 1ak równiez. i konie! Prty 
;;.„mzy1nri11ym złodzieju znale:dono rc­
w-.ilwer, orugi złodziej zbiegł. 

z~ SCłUY i estrady. 
~· nn=ne:trim=l:I"•• 

Teatr Pogskii w Łodzi (Ce· 
gielniana 63). 

Personel teatru po za· listą osób 
iuł 01~łostl.lnyd1, został ieszcze powl1:k• 
swny' w ostatnich dniach a mi~mowi cle 
iua~~o-~110 panie; Jadwig42 Zieiiń~k'l~ 



r:·owy I\URJER tóDZKf - t7 s!erpnra t~1 ! rott:t. 
. -= . 

:X: -- -

,. 

B. P. 

AN KIRSZROT 
inżynier-technolog 

r.!yr~ktor Szkoły Rz~micślniczej Tl!)w. „T3I r:r,:·Jd· Tora11 w !.odzi. 
Prezes Łódzkiego Klubu Rzemieślniczego 

po długich i cięźk eh cierpieniach zakończył iycie w dniu l l sierpnia 1912 roku w Frankfurcie n. M. prze­
żywszy lat 32, 

W głębokim smutku pogrążeni Żona, Syr.- 1 Rodzice I Rodzeństwo zapraszają krewny<:h, 
przyjaciół, ko/ll')g611, i życdiwych na wyprow1dze11ie zwłok, odbyć sie mające w niedziel~ d. 18 sierpnia o godz. 
3 po połud!liu z Dworca Kolei Warsz. Wied. w Warszawie na cmentarz źydowskL 

9rt. teatru po:.:11ań:>k1ego, Jadwig~ Smo­
chowską, art. teatru krakowskiego, Ste­
fani«: Neromską, b. uzdolnioną uc„enni­
Ct: szkoły aplmacyjneJ przy warszaw· 
skich teatrach rządowych i p; Zy~muu. 
'tą J(ruszewskiego (teatr lwowski). 

Personel techniczny składa si~ " 
-12 osób. Sezon rozpocznie się w d. 1 
, października; na otwarcie 1eatru napisał 
IJ>fOlog poeta Lucjan Rydel. który zara~ 
;.zem przyrze1~ł uświetnić inauguracyj11e 
przedstawienie swoją obecnością; po za-

1tem odegrana będzie stylowa komedia 
(<yca tru Polski~'1,o, Wojciecha Bogu· 
$ławakie&<> p. t. .Spazmy modne". 

W widowisku tern przyJmie udział 
1..ftłkowity zespół artystyczn). 

Dyrekcja przygotowuje nową wspa­
i'DłBł• wystawę i kosztowne kostjumy, 
id6re ldcatą się w dniu otwarcia naszej 
jwf,tynł sztuki w całej pelni stylu i bo· 
,gatej fantazji. 

Poeta Lucjan Rydel udzielił pozwo­
'.koia na prawo JJrania jego utworów 
19)7łącznie w teatrze .Polskim•, udz1e1a­
t.Mc: jednocześnie wskazówek do przył:b­
(U>wywaneJ na bietący sezon trylog}i 
!Zygmuntowskiej. przeważna czdć, któ­
!r.ej rozgrywn si«; na Wawelu w prasta· 

h komnatach i sieniad1, z widokami 
~ perspektywę Krakowa 1ub na l<ruż· 
& nKowy dziędziniec Wa\\eLk1. 

Dyrekcja wystawi równiet f „Jeń­
~W- tegoż autora. 

Jednocteśnie nabyto prawo wyłącz­
.noki na Łódi na dramat St. Prr.yby­
saewskiego p. t •• Topiel•, oraz na ko­
'.tmedję Nikorow1cu „ W gołębniku" i tm­
medjt laureata konkursu dramatycznego 
'wara&awskiego, Stefana Kiedrzyńskiego 
:-p. t. •Gra serc•. 

W sezonie obecnym ukate się rów­
ż wiełt nowości z reperluuru swoJ­

cSkiego 1 zairanianego. 

Kierownik anystyc1:ny p. Antoni 
dnarceyk przystępuje w d. 1 wrzesnia 

,<k> prób 1:akwałifikowanych do grama 
oo w ości. 

30 b. m. zjeżdża Już do naszego 
;grodu całkowity periaonel. 

. Dział perukarski powierzono uzdol­
łonemu fryzjerowi teatralnemu p. Lu-

. dwikowl Bachlifiskiernu, l\OStjume111ię 
iaś p. Miecz,Yskawowl Nldi1flsklemu. 

_... Ząda·cie zawsze 
1 wszędzie cykorj1 

BOHN 'GO z „PODKOWĄ", 
ouzymacie paczkę cykorii 

gwarantowanej czystości i naj-
~<f.g-0-11 lepszego gatunku. 

„lijem tego, co nie pilnuje 
swego!" 
-o-

Ulubioną potrawą Polaków są „pie­
czone gol'ąbki •• 

A że coraz rzadziej .lecą mim do 
ząbki•, więc nie dziw, że stale głodni 
'Chodzimy, podciągają<.: pasa.· 

Zdooyć sobie coś, przygotować 
a;awcuisu - tego nie potrafimy. Woli­
'.my czekać na to co nam los sam ze· 
śle. 

A los to stary figlarz; chętnie robi 
. „kawały„ tym, co się nań wyłącznie 
~dają. 

Oto pd dwuch miesięcy siedzieliśmy 
·% rozdziawioną pas1czą. czekając na 
,pleczCJne gołąbki• wyborcze· 

Jednak ani palcem nie kiwnęło sit, 
a>y le gołąbki właśnie nam- a nie spryt-, 

nemu są~iadowi przypadły 
Gdy jednak dzięki 11aszej 
tal{ sie stało, - gniewamy 
czamy i rozdzieramy siaty. 

w udziale. 
bezczynności 
się, rozpa 

.Gazeta Warszawska", która w spra­
wie wyl.Joró .v do 4 Dumy nic nie zdżia­
łału, rozpac:;:a obecuie nad tern, że iy· 
óz1 utyskall absolutną i bez•• z.gledną 
prle~•a„~ w wyborach obecnych w War­
szawie. 

.~talo się to, - powiada organ 
faryzeuszów, - cz.ego o~ekiwala prasa 
żydowska.. 

Ale czemu nie umiała zapobiedz w 
porę warszawska prasa polska, - dodaj· 
my szc:ierzc. 

Ponłewat ludność chrześcjańska, z 
góry zrezygnowuna na przegraną, bynaJ· 
mniej do urn wyborczych spieszyć nie bę­
dzie, - wi~c faktem jest, że ~ydżi będą 
decydował o wyborach ze stolicy krnJu 
naszego. 

.Rzecz prosta, te najważniejszym 
czynnikiem, który sukces żydom u„ 
łatwił i umotliwił, jest nasza włas­
na apatja, bierność i obojętność. 

Zniechęcenie l10 wyborów notu · ą 
wprawdr;ie pisma rosyjskie na ca­
łym obszarze państw'.!; nigdzie jed­
nak chyba nle Jest ono tak głębo· 
kie i powszechne, jak u nas. 

Zapomniano o tell!, że nawet bez 
wz~ledu na rezultat praktyczny wy­
borów I pracy w i;;c.bie pozostaje 
1ed110 JCSicze: uµokorzenie. 

Od teito upokarzającego poczucia, 
że u wyborach ze stolicy kraju 
pozwoliliśmy decydować innym, ze 
mandat :.c Warszawy, posiadający 
bądź co bądt duże :!.naczenie mo· 
ralne z rąk wypuściliśmy wskutek 
własne1 aputji 1 bralo1 poczucia o­
bowiązku, od tego upokorzeni& 
mkt 1 nic uratować nas 1ut nie 
zdoła". 

Więc: apatja, bierność, obojętność, 
upokorzenie, zniechęc1l1śmy się, zapom­
nieliśmy, pozwoliliśmy.„ 

Do licha I A cóź .i:dział'ałi ci fary .. 
zeusze, aby .klapie" wyborczej zapo· 
bieaz. MoZlla rozpaczać i szaty rozdzie­
rać tam gdzie nasze wysiłlci, nasza 
praca poszła na marne, ł!dzie "przyczy­
ny od nas niezależne" zniweczyły 
zmudne zabiegi Clla sprawy społecz.nei, 
ale zawodzić nad własną bezczynności'l 
-to może albo hypokryzja albo głu­
pota. 

W rezultacie do wyborów przystą­
pią może nie te żywioły, kt6reby po· 
winny nadawać ton naszemu przedsta­
wicielstwu ze stolicy naszego kra1u, w 
każdym jednak razie wyborcy warszawscy 
są wyrazem ~wiadomości politycznej 
i obowiązku obywatelskiego, a jako tacy 
„ warci być na urzędzie". 

Można szczerze żałować, ie szero• 
kie masy społeczeństwa polskiego nię 
skorzystały ze swych praw wyborcyych 
i te ewentualny poseł z Warszawy nie 
b~dzie wykładnikiem ogólntigo nastroju, 
ale nie ma sensu pienić się i urągać 
tym, co chcieli 1 umieli :.>pełnić obowici­
zek obywatelski, podczas g<iły większosć 
gnuśnie drzemała, uśpiona 11muzylu1 
lłlOcholską" pewnych odłamów prasy. 

Zwyciętyli ci, co nie czekali na 
prezenty losu w postaci .pieczonych 
gołąbków", lecz przyszli i wziełi, to co 
lln się należało. 

Ki Jem tego, co o ie pilnuje swego!. •• 

• • • 
Kato. 
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TELEGRA Y. 
Tel. Ag. Pet. 

. Wizyta Poincare !JO. 
Petersburg, ló (8) - \t(omunikat 

um~dowyj. Podczas bytności w Peter• 
~burgu prel!esa rady ministrów francu ... 
skich i ministra spraw zagranicznych 
Poincare'go, prezes rady minislrów se­
kretarz stanu Kokowcow i minister 
spruw zagranicznych Saz:onow prowa ... 
dzlli z mm częste i długotrwale na­
rady. 

Narady te miały odcień tej szcze­
gólnej serdeczności, którą odznaczały 
się za wsze stosunki osobiste rosyj skicll 
i francuskich meiów stanu. 

Stosunki te pozwoliły nądom obu 
państw zaprzyjaźnionych ~ związkowych 
omówić z zupełnem zaufaniem wzajem­
nem wszystlde sprawy wagi pierwszo­
rzędnej, co do których dygnitarze cl 
zwykle nie tylko wypowiadali swoje 
poglądy, ale i zastosowywaJi w prak­
tyce swoje czynności. Przy tem obydwa 
rządy wiały możność stwierdzić istnie· 
1ącą między nimi zupełną zgodę i wh:k· 
szą nitli k~dykolwiek trwa.tość węzłów, 
łiłct:ących obydwa narody. 

Rządy te mogły fesrcze raz . prze­
konać się, że łączność ouu mocarstw 
zaprzyjaźnionych i związkowych. oparta 
jeit na stałej wspólności łoteresów, 
uświęconej niezmiennością uczuć wza· 
jemnych, wypływających z istniejącego 
sojuszu, co jak dawniej pozostanie re­
kojmią drogocenną utrzymania pokoju 
i równowagi w Europie. 

Petersburg, 17 sierpnia. - Prezes 
ministrów frnncuskich Poincare powró­
cił z Moskwy. 

Petersburg, 17 sierpnia. - Po przy. 
byciu Poincare na jachcie „Newa• udał 
sie do Krosztadtu razem z ministrami: 
spraw zagranicznych, wojoy, marynat'ki, 
handlu, oświaty, kontrolerem państwo­
wym 1 ambasadorem lzwołskim. Na 
rejd ltronsztacki przybył' na sweim ja· 
cbcie prezes Rady ministrów l<okowcow 
wraz z m.inistrem spraw wewnętrznycl1 
w1ceadmmtłem Wirenem i gubernatorl!lll 
moskiewskim. 

Wszyscy przybyli zaproszeni zoS1ali 
na śniadanie na krążowniku .Conde", 
który wywiesił flage rosyjską i saluto· 
wał 19 wystrzałami. Porlczas śnjadania 
n.a pokładzie przybranym wspaniale 
kwiatami i materjami, Poincare wznióst 
toast na ćześć jego Cesarskiej Mości 
Najjaśniejszego l:'ana, a Kokowcow na 
cześć prezydenta F allieres'a: Toastom 
tym towarzyszyły dźw!ęki hymnu, mar · 
sy.ianki i Olffzyki 9 hurn". 

Po śniadaniu Poincare potegnał sie 
z gośćmi, .Conde" salutował znów 19 
v. .:strzałami , i o godzinie 6 wieczorem, 

podnidsłm:y· 4totw1ce, ~'t:i.„ .. .u . .,., 
rze. · . „.1 , 

PeterÓ~.::•1:~:-~ 
wydawca tygodnika „$1oWJj VI . , 
skazany wstał na rb •. too _alZYWł!.• 
artykuł p. n • • munpa~ł ~lf! 
pres;e-, , 

. I 

WzaDOOUle•„ tlał»-. , 
Petersburg, 16 sierSJl'ia. ~ 

nistrów, stosując sie do wniosłm mtuf.: 
sterjum marynarki, poleciła młnlsterjum 
handlu i przemysłu ułotyć szczegóławf 
opis rosyjskich i zagranicznych stałłcó·w 
handlowych odnośnie łeb prqdatnołci 
do potrzeb 11Zasu wojennegG;. 

SZSP116oza. 
Baku 16 sierpnia. Suara&n aje· 

tycka olbrzymią cbmur4 pruieciała do 
Mugania i opadła w sitowlach Araksa. 

Wieś Mikołajewka uratowała zasie· 
wy za pomocą wyatrl:ałów & broni 
palnej. 

5 wyrok4w anaierol. ' . :„ 
Sewastopol, 16 sierpnia. Sąd wo. 

jenno-morsk1 skazat na ~ śmterd ~ 
marynarzy, którzy zamknięci w witzie­
niu pływającem, pod:zas amilowan.ia •­
cieczki zabili stratnil<a. 

illowa partia politJa&Ra. 
Tyflis, 16 sierpnia. - Utworzyła • 

nowa partja polityczna, zbłiżona do umiar· 
kowanej prawicy, pod nazwą „Par.tja ro• 
sjan Zai<aukazu•. Celem part11 jest ob ... 
rona interesów, bez wrogie~o usposo­
bienia ao tubylców. Przewodnic:rącym 
partji jest urz:~dnik dymisjonowany, lło· 
wajskiJ. Na kandydata do lV U.OJU) 
partjłl wystawia Kazarinowa. 

Po*ar. 
Archangielsk, ló sierpnia. - Ogrom. 

ny pożar zoiszył dwie dzielnice, 60 bu• 
dynków i wiele ruchomości. 

Bez dachu pozostało 500 ludzi. 
Wojna. 

Trypolis, 16 :;1erpnla. Włosi .Po 
gorące1 walce, trwajllceJ przez cały dz1e6 
wczorajszy, zajęli trzy dalsze oazy. 

Konstantynopol, 16 sierpnia. Na· 
stf:pca tronu Jussuf-lieddin wyjeżdżi 
wkrótce do Wiednia, a ztamtąd nad je­
zioro Genewskie. Podróż te łączą z taj­
nymi układami pokojowymi prowadio· 
nymi w SzwaicarJi. 

Porta stara się załagodzić zalścle w 
Kaczarnie, nastrój jednak fanatyczny 
muzufaianów macedońsl<ich I dzialalnośl 
tajnej bułgarskiej organizacji rewoluc.-y ,. 
nej mogą sparaliżować zamiary pokojo. 
we rządów tureckiego i aułgarstdego. 

I( łopoty z Al banią. 
lsk1b, 1 ti sierimia.-Albdóczycy W)I· 

pcdz1l1 z f erizow1(;z urz~dników :;ądo• 
wych i policyjnych. Do lskibu WMO• 
czyło przeszło 10,000 albańczyków uz· 
brojonych, którzy otworzyli więzienia 
i wypuścili 800 aresztowanych. 

ftozatrze lanie. 
Pekin 18 s1erpmot. Z rozkazu pre· 

zydenta rozstrzelano w nocy dwucl1 
olicerów delegiu;ji wojskowej, przyoy-
łych z Uczanu. . 

Krązą pog~oslti ż~ . rozstrzelam n e­
leieli do ostatniego sp1s1rn wojskowego 
w Uczanle. Jeden z niell by~ wybitnym 
dział<M;zem rewolucji, b. muustrem W-OJ• 
ny rządu Uczańskie~o. 

Zamaoh na prezydenta. 
Pekin 18 sierpnic.1. W pałacu prezy. 

denta schwytano s1>iskowca zamierzają­
cego podrzucić bombę. 

T eiegramy własne 
,,~~C3w. Kuriera LódzkiegoM. 

Walka z bandytami. 
CZESTOC}ł{OWA, 16 sierpnia.­

Jeden ·z krątących patroli n~a\ 
wczoraj wieczorem około Stradomt2 
kilku podejrzanych osobników, któ· 
rzy rozpoczęll strzelaninę do patro­
lu z mauzerów l browningów. 

Patrol odoowiedzlał strzałam{. 
Zabito 2 ~dftów. Reszta zbiegła. 
Ranieni rewirowy M1chajluk ł feld~ 
ftbel Nawrot. 

Wielkie bank.Paotwo. 
NIŻtHJ NOWGOROD, l 7 sier­

pnia. - Zawiesiła wypłaty flrmg 
Dom Handlowy Ałeksandt'Ow l Syn. 
Pasywa wposzą pnonJo 450.000 
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rub. Łódź zaangażowana jest na 
250,000 rb. SZCZURY Czas oclnowić 

Kongres esperantystów. 
Kraków, 16 sierpnia. Przy pizepet · 

nionej widowni teatru, wystawiono r o 
esperancku „Halkę" Moniuszki. 

i myszy tępi szybko i pewnie pasta przy · 
~-otowana w aptece A. Zalewskiego 
w m. Rawie gub. Piotrkowska. Cena 
funta 1 rub. 20 kop. z przc-:sy .łl<ą 1 rb. 
35 kop. Próbne mnłe pudełka są do na­
bycia. w aptekaclt i skła .: ach aptecznych. 

p renume-ratę. 
NasU:pne zjazdy postanowk)no "ł-' 

rządzić w Genui i w Paryiu. ~łJ~··~•„•l•l•••••••:f.-« 
: Zawiadomienie · t,-Samobójstwo i dzieciob ój „ 

stwo. 

18li-24- 1 

Berlin 16 sierpnia. W Zerl.w,t żona 
urzęt&nika pocztowego w przystęp i e ob­
łędu zarinęłlt nożem dwie córeczki je­
dną 9-clo letnią i jedną 7-io ! etn ią , a 
następnie sama powiesi tt1 s ię. (Zerbst 
połotone jest w ks. Auhit lt·D <:";"a n· 
Przyp. Red.). 

NAJSKUTECZNIEJSZY SRODEK 
USU Wll 

pieg i, pryszcze , opalen iznę, 
YA•ągri, czerwonmiit t w c11 r:zy 

;: wtaz:el k ije pB.amy 

"f ;..:1fa ao h@arĄ;y 

'W( ski ej N2 90. w domu W -nego Stdgerta 
-~. ~ .. t z dniem 1 lipca r. b. otworzyliśmy przy ul. Piotrkow- ł~ 

~ . ~ 

; fortepianów, I pl~n.~n~:e~ów mnz9czn9ch, ł: 
Poranienie trzect>h !ko ~„~~ ł. 

Berlin. 16 (8)- \N pociągu :aącym 
do Berl ina jakiś napastnik pornni! fi t -" 

żem trzy kobiety, poczem zbiegł. 

wynalazku aptekarza 

,Jana Niwiń ~ki ego. 

~ uJepszonych gramofonów i pł9t, ~ 
A Prócz tego skład jest zaopatrzony bogato w pełne asor- JL.~ 
-„f;~ tymenty oraz w najświeższe nowości z działu nut muzyczny.eh. . ~ 
~ Zawiadamiając o powyższem, pol~camy się łaskawym ·:~· 

Ofiary, 

Ola uniknivcia naśladownictwa , katde µml eł ll o 
zaopatrzone JB&ł w plombę, ua !<lórej znaj­

duji sit ffe 204 i nazwisko wynalazcy 

Jan Niwiński. 

• względom Sz. Publiczności tak z Lodzt Jak ł okolicy. <~~ 

4f1 Z poważaniem •. 
Rh. t dla najbiedniejszych od p. 

H. G. Sprzeda:t w aptekach, składach aptecznych 
ocrfumer;ach .. 

~ 
2547

-
3 Friedberg i Koc. - ~~ 

41 fi.;~ • .,...f'„„„.„.,„1„.„„„„~ '. . 
OGŁOSZENIA Z\VYCZATNE; 

Telef. 27-27 . Cegl•hia..a l!3 !l ~ l!.1!~ 
zachodtua s~ · ' t!. Przeciw Rzeżączce I Biuro Adresowe 

4-o klasowy Zakład r'1au~; owy I s~roow:zyPi~t:mn" 
L ..... z . ,. S AKIN A . W>na lazck ttptekarza 

wolnych do wynajęcia lokali Szkolna 23 (ocl l wn:dnia r„ . 
b, Piotrkowska 16) zawiadamia pp. właśdc:lełi.te z-dn.renl '. 
dzisJejszym rozpoczi;ło prace około afor1110wania Biura i.ion,jlio '. 

• 2f>!> 6-1'0 Es. Konheima w Petersburgu, 
dl111 Chłopców izraelickich d ziała szybko i radykalni• przez lek, 

ła odnośne blankiety dla wypełnleuia. · .-

dłu P •e•t u wetany ,;n ~rod~k racjondny po g programu rogimna:z:jum Rząd. prowadzony, 
Podania wraz z dowodami do wszystkich klas przyJ ­

muje l<ancelarja zakta du codziennie od 9-ej do 2-ej. 
Uwaga. W szkol6 istr11eją bezpłatne korepet. dla uczn ów 

po obiedzie. W szkole wykładany jest język hebrajski 
i przedmioty hebraiskie. Pro)lramy nabywać m-Oźlla bez płat- , 
nie w kancelarji szkoły i w księgarni W -go johelsohna ,: 

Pi ,>trkowska .Nł 26. ~ 

Egzaminy dla nowych uczniów od dnia 29 S1er pnia 

Vziała rówuJ.ttl. skutecznie 'l/f' 

przypadkach ostrych jako tet i 
chronfc&nych i w p r zecią.g11 krót.. 
kiego czasu usuwa najuporczyw· 
;;ze wyd zieliny 

Sposób utycia doł11,ezony do każ 
dego pudełka. Pr•wdz;iwy tylko 
w pusz;kacti metalowych po rb. 1 - · 
n ; l kop 8'.) 

.!Jo nabycia w 11pteoe . 
le ? RKIS.MAN'J\, * Warszawie, 

Y 1·eta. Nii 16 telefon 4().63. 

Letnisko 

M ty h · ł ł Wysyłam tt. z•liezelliom Przeeył-l'a c mias po rzebni sa wszęDzie ka Podług t„ryfy pocztowej 

agend· wspRpr.cownicy ~J-o -i' A 

~przcpam działek ziemi 8-io morgowy 
nie drogo w tem l1/, morgi zagaj'll 18-to 
letAiego. z folwarku parcelowanego Moa . 
lrnle w sąsiedztwie r; Ropmi mi~sco­
wość prnśliczna sucha grau1cty r; hnetll 
Rogoskim, a w drugim kotK:-11 ugaj zie­
mia dobl'a uadaj;\ca a~ P'*' budow1t lat 
nieb wił k•lonja ul>udow411a I :ialud.Dio 
oa ole daleko od h•du;.oep al~ Sanator 
jam. O warunkach kupna au~ q cło 
'VO'iedlieć 11 L. Wolskiego Łódt Srod 

a.i« .NI 26. 
~-1 

hez ponoszenia kosztów i ryzyka na stałq pensję . 1 procent.i ~ [!] ~ 
Szczegółowe informacje wysyła się bezpłatnie . Irkuck. Kantor Ważne dla dam! 
gazety „Sybirakij torgowo-promyszl "!) nnyi Wie-
stnik" Pocztamskaja Jl2 14. 5310 

1 

i 

I t WRE W f!illilLCU& 

Minlsterjum Handfu i Przemysłu. 

~li-o (lasowa lańsla ~zKof a Hanalijwa I. L ~~a w toun 
Ułraz ul. Spacerowa 29. Telefon 29-33. 

Rozpoczęto µr;,.)'jrnowanie prósb dla. nowowstępuj~cych na 
1912113 rok szkolny do klas młodszej wstępnej, starszej wstęp­
nej, I, ll, III, i IV. Do próśb dołączane być powinny obo­
wiązkowo żądace dokumenty. 

l{ozpo-.:zęcie egzamin6w dn. 1fj30 S.ierpnfo 
Od przyszłego roku szkolnego otwarta będzie także kla­

sa dla analfabetów, począwszy od lat ·6 du i pól. 

?&AE WllłMWWCZ 

:pe c salista chor.ób wenerycznych, 
skór!llych i dróg moczowych 

D„ $, KJ\'NTOłi, 
Piotrk owska Ni 14!", róg E"Wa ng -e lickiiej 

T~lefon 19-41. 

Gabinet Roentl!.enowski (Prześwietlenie i foto6rafowrt­
uie wnętrzności ciała promienian1i Ro ntgena), Swia­
'tł'olecznicz:y (choroby skóry i włosów) i Laborat r>rium 
lekarsko·kosmetyczne. Badanie l1rwi na Syfilis i le­
czenie Salvarsanem (Ehrlich-Hata 606.) G 1binet elek· 
łroterapeutyczny ( iVlasaż w i.>racyjny i pneomatycz ny 
podług prof. Zabłudow:>.kiego - 11iemoc pl'ciowa). 
Godziny przyjęcia: 8-2 rano i 5--9 pp. Dla p ań 
osobna poczekalnia. r2521-0-1 ~i 

t ; 
·~,,.~~ ·~;:„,;, "'t ~lillt;31# 

Lombard 
D. Wałchowicz i Syn 

iaw1adami :', ż e w miejscoi..„e j sa­
li hcytacyj11ej Południowa 20 od­
bywać się będzi e 17 „go/30 go 
sierpnia r. b. i dn i nas •ępnyco 

LIC 'V"f ACJA 
na sprzedaż zasta wów we właś· 
ciwym czasie nie prolongowa -

11 .\ eh 

Panie $pieszcie do zna:·wmiteg,<i 
damskiego krawca, który prak„ 
tykował kilka lat zagranicą; wy· 
konywa robotę bardLo stu ranni e 
w oznaczonym czasie, tanio z 
własnego i 1 owierzonego ma· 
teqału. Wykonywanie roboty po­
dług najnow~zej mody paryskiej. 

I. KATZ 
Konstantynowska Mi 6 m. 23. 

Warsz. ,1kc. tow. pożyczkowe. 

"· ombard 
Oddział l ul Zachodnia M 311 

Oddiiał U ul. Pasaż Mayera N~ l 
zawiadawia,, ż e w miejscowej sal i lieyta 
cyjnej przy u l. Zachorl niej NI 31 w dniu 

ljl4 Września r. b. 
1 dru nas.t~1 i uy.::1. odby wac się b<:dide 

LICYTACJA 
. •~. na sprzcdai rnsta wo w \ "- obydwoch od 
~ r,· , działów) we właściwym czasie nie pr.:i. 

~ __ -~· „ longo YJanych Podczas. tt-wan ia licytacj i 
~f-r:/ N~ 1;.,,~~C"i\~1it 1 MA~~.! mgMCt. \~ ;'. prołqnga t a zasta--;6w, n.a. spr~edaż ,vys t a 
~f/ (;-< OUH:1!A~i i f!J .... 1..ll!.Nl8,l\ND \ .• wlou>:ch, m1e1sca mieć nte b t;d u e 
~l Wi<R;.;·.:.o:'fJ!l,l~.!!!,':l~!ę8. TtleJ~;.?gg~Lt' 'A Wykaz .N~N~ tas~aw6 w, pod l e~a j'ł,c:ych 
!E.;;;;:;;r;;;---..;nt:"tiiT.;;;,....-.,..-............ _..J:li,-;....:;:,... R 1przedazy, bt;dz1e ogłoszony w gazeci<' 

Panienki 
ucz-:szczaj ącJ -.v l~a ldszu do 
gimnaz:um lub innych szkót, 
zn ajdą WYf~odne pomies z cze 
ni e 1' rzy inteligentnej (izrae i t\ · 
kiej) rodzinie. Sumienna i troskli­
wa opieka zapewniona. B liższe 
SZCZ'Ogó !y ,,Łódź, W i d z e wa, 
ss.~ Ni! 44 mieszk „ 34. 

23ti6-8 

"Roz wój• 

Adwokat 

finksłein 
powróeił. 

Poń6zo001i~~&Ki 1 
P-OUICA • 

pracow:\ia wyrobów poóczo- ~ 
szn iceych. ' ~ 

JULII MACHER. Nawrot 4. ~ 
"· 

Zaginął weksel 
.. 

na rubli sto, płainy 12 ster-. 
pnia 1912 r. wy.sta włony Df..I 
zlecenie Ubermana pao& T.e.--; 
ofila i Amełję malt. Arabsldch 
Weksel ten uważać naleą za 

lliewatny. 2Ml-l · 

:i dyplome1B Ce..,..,,.,Jdej Alwh:młł !Del!>• 
dye~nej w Petenburp. pnrlltf~„ 
20 lat pn)'jmuje maHł, porO<ły w ao­
cy zamó-wknła na llabołe ~ u. 
stnykiwauie w.dług rad1 ~ •· 
drlela porad AOk(etnych dyidalecja upew­
niona, Niezamoi:oym u~wo. Z.~ 

Nl 30 m. 18. od 1~ -6. 
<»99-1>-r 

PISARZ 
S,Weintraub, Łódź, Pokudniowa ~ 
Wyrabia do różnych iutytuQjl rq.Qo· 
wych apelac.j.I, pl'eśby .i t. p, rl94ól~' 

{nżynier H. Ptmiata 
BUDOWNICZY 

1 technik ubezpieczeń. 
Wykouywa w szelkie projekty p lany 

, porzą,dza i szacunki budowl < i prowadzi 
dozór bud.owiany t a k , w ł.od.zi jako td. 
i w innych miej scowościach. filu ro w 
LoJzi-Konstanty n:>wsk3 47 w Wa1·s:i;a· 
wie-Nowomle jska 9 1050 - &-- t 

powrócil 
ul. Piotrkowska Mi n. 

Choroby seroa ii t:tłuo 
przy jmuje od 10-11. po poi ml. 4 ---~ 

Telefon nr. 21-19. . 2388 1 u ,· 
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ZARZAi GAZOWNI ~~ ~ · 
ŁDdzkie Rzemieślnic e Towarzystwo 
Pożyezkow.!'«~ -Oszezędnośeiowe 

ul, Nawrot ~ 13 l\Jlie.lskiah w Lodzi 
pozwala sobie zwrómc uwagę 

~z. Pub liczności na 

dział gazowy 
(prasowanie i goto mrnie na gazie, piece ką­
pielowe, zwyczajne i wzmocnione oświetle­
nie gazowe i t. p.), pomieszczony w głów-

nym pawilonie i na całym terenie 

WYSTAWY 
Rzemieśln~czo-Przemvsło ej 

w parku miejskim 
prz9 ul. Dzielnej. 

li • • li 
• li • • li 

Zawiadomienie. 
.m~· ocr 

Niniejszym zawiadamiamy S!. Publicz-
noM, iż otworzyliśmy przy ulicy ~. 

~ ~ 

] Cegielnianej łf~ 39 ~-
o ~ 

Tis a vis ,,Uranji" 

-~ Skład sukna oraz kortów. % 
1'ft Po51adamy bogaty wybór nowości• ~ 
w tdk c: 
~ krajowvch jak i zag a- ~ 

.1!1 nicz5rych (angielskich) ~-
materjałów na 

męskie ubra · ia, alta, apcd­
nie oraE damskie kostju­
my. 

Sprzedaż po cenach 
f abr9ezn9ch! 

F. A. Silberman i S-~<a 
39 Cegielniana 39 

vis a vis „Uranji" 

Zawiadomieniejl 
N!niejszem mam zaszczyt zawiadomić Sz. 

Publiczność, !e skład mój obuwia przclliesiony 
aostał z ul. Nowomie jskicj l,llM 7 pod Nii 6 na 
tejłe •llcy, 

Wielki vuyb6r obuwla m~sJricgo, damskiego 
i ddeclnneljo po cenach bardzo niskich, Prosi• 
1lę pr&ekOPać, 

Z poważani em 
A. I. Rze•~kows ki 

Nowomiejska ~ 6. . 

Kursy Handlowe 
Konc. W. Kujawskiego pod kierunkiem 

.P 

I 

Piotrkowska nn, telef. 858. 

o 
cr' 
o 
~ 
~· 

~ 
""-'• 
('[) 
• 

Programy i warunki do nabycia w księgarniach po 5 kop. 

Wykłady rozpoczną się 16 września. Kancelarja otwarta od go­
dziny 7 do 9 Wieczerem, w sierpniu - co śro~ał później -

c::odzlennle. · · 

Przyjmuje członków, udziela pożycll-:i do 600 rb. jak również przyjmuje wkładki Oszcz~dn oś­
ciowe ed których płaci: 

na żtldanie '4'lo 
za 3 miesięczn em wymówieniem 41

/, ~o 
6 • • ó~lo 

rocznem • 6°10 
Biu to otwarte codziennie od godz, 10 do 3-ej we wtorki. czwartki i soboty od g. 6-8 Wied. 

-. 

Zatw.er. przez Ministerjum Handlu i Przemysłu 

SPB. ·~u .. ·sy f>ol ftechniczne 
TECHNIKU I (dla osob płci obojga). 

T-wa Profesorów i Nauczycieli 
Założone przez profesorów Instytutu Technologicznego: H. V. Deppa, 
M. G. Ewangułowa, 1 I. Chołmogorodowa, h. kuratora Ryskiego 
Okr. ;\auk. D M. LEWSZINA 1 111z .. techn. N. D . Porakowa. Odddaly: 
mechaniczny. eleKtrotechniczny, budowlany. i hand1owo ekono. 
m1czny. Urtą.dzone specp1Jnie pomieszczeuie, li:ororatorja I gabinety Słu~ 
-::hacze mogą. korzystać z pracovmi Wyż Zal.I. Nauk. Ceni:us naukowy 
no przyj~ia· szkoła ro ·ejska, 3 kl, średn. zakł ni.uk, l odpow. szkoły. 
p rQSpekt •ysyla si• aa 5 mar~k 2 kopiejkowych. Tsm również za• 
sii;gać można mfo1macj1 o kursach elektromonterów. Petersburg, 
Razjezżaja N!! 40, tel. 142-19 123%-6-1 

W najlepszej l najspokojnfeis?.ej części miasta Zitta poło-

żona }'ańsl(a 'Willa 
z plf;!knie urządr:onym ogrodem, zawiera1ąca 14 pokolów, kuch• 
nia, te wszytkieml wygodami, kąpiel, duiemi strychowemi i piw­
niczneml pc:Jmieszczeniami i t. p. jest natycilmlast do sprzedania 
w cenie wartości. Bhtsze wiadomości udi.;iela ARCHITEKT 
HEINR. Z1EGKR, ZlttAU 1 Sa. (Niemcy) 1804--0 

-tanley t;acao 
jest mieszaniną k akao najww*•zego gatun­
h: &1 ż m ką bana111011rą, zawierai11cą 25 

proc. soli fosforowyo ł • 

Zaleca się przez lekarzy Dla Bzitci, 
dorFsłyc~, bU•oryGh i rekon alesoen• 

6w. Ządajcie wszędzie. Sprzedaz i.;łów11e: 
Warszawskie T -•o Akcy j ne Handlu 

Towarami Aptecznymi w Łodzi. 
Cle11etalnY rrzedstawitiel, W. O. KUŁAKOWSKI• 

Ellzawetgrad. -- -~ rf i7(J J./be„~ Frekwencja w r. 1911 „...,. uro _,.,, „'1 ukóło 25,000 

oraz Kąpiele morskie 
stacja kolejo1ła pomiedzy Swinemilnde i He~gsd, 2 ~iłom. bespośrd. 
wdłuz moria. w poblitn Hohenz najlepszy klimat leczn1cz. szer. czyste 
wybrzete, i mors. zakł. kąpiel, (2 famlliln;~ eiepłe kllpiele l?cznicze 
elekt. kllpiel świetlne lekarz apteka na uue1scu koncerty reuniony te­
atr. i!Otso wyclec1. myśllw. tenis i plac do gier stac. kolejow i wod• 
na kom. ż Berllbe!Il I Szczecinem 8 st. Pn.yst. ceny, elek. św atło In• 
form. i prospek be:ip. wys. dyrck. kurot·tu oru tow, niem. ką.pieli morsk. 

w Berlinie N W 7. 

Szkoła K-0edukacyjna 
W. PIECHOC IEGO, ul. R2gows 1:a 25, 

prowadzona podług najnowszych i:a~ad pedagogiki. Nad z~rowic~ dzieci i hy­
glenll w szkole będzie czuwał Dr Goldenberg. Konwersacp1 n1em1ecka. 

Egumlny rozpoczną sl~ 21 siupnia, początek lekcj~ 24 sierpnia Zapis,Y 
przyjmuje co dzień kancelarja nkoły od 9 ei rano do 3 t) po południu W nie 
dzi e!e i świf;ta tylko do 10 i pół rano 2óó2-S-1 

Łódzkie chemiczno-analityczne 
i ł!Jefdroeijemiezne ~aborałorjum 

Ka•otKa .N!! I o. · 
.irnalizy tnchnicznn (kal?ryficzne i che~iczne okra.. ;p ' " ._ ~Iem a węgła, badam a wody, sma-
rów, oltjów, mydła, kwasów i t . p.) 
.li ti· dh1 "eBów djagnostyki lekarskiej „na zy (mocz, plwociny, SOI\ żołądkowy reakcja WASSER­
MANA na syfilis i t. p.) 

Porady techniczne. Badania syntetyczne. Receptura che-
miczna. Analizy metodą elektrochemiczną. 2533-0-1 

Dr.med.Z. Golc 
choroby skórne i wener. 

ul. Mikołajewska ł'2 AB 
Telefonu ~ 2060. 

Godz przyji;ć od 9 do 12 ' oi 4 i po 
do 1 l pól w., w Niedziele ; świeta od 
9 do 12 i pół. i:J76 10 

Dr. Leyberg 
po\vrócił 

Weneryczne, ptciowe i skóry od 
10-1, 6-8. Niedziele i święta 

od 8-1. 
Dla Pań-5, poczekalnia od 

dzielna. 

Krotka 5, tal. 28-50. 

Srednia 5. 
Sp.: Choroby skórne, wenerycz­
ne, kosmetyka lekarska. Lecze­
nie ~yphlllst1 Salnrsanem „ER­
LlCH-tłATA 606„ wśród-żyhde. 
Leczenie elektrycznością (elektr<r 
1iem) i masażem wibrac:yjn}'m· 

D1a pań osobna poczokalnia. 
Sodzilly prr.yj~: od 8-1 ra.u.o i od 4-8 
wiecz. W niedziele 1 śwata 9-2 pe p 

Dr. L Klaczkin 
K•llłllnł1nwaka 11. 

SyphlUa, ekOrat. wilnetyłłZM. 
chutoby dtóO mooio*yob. 

Przyjmuje od 8-1 rano i od 
5-u wiecz. dlapań od -ł--6 po 

południu. 7ll-O 

Dr. L. Prybulski 
POŁUDNIOWA NR 2. 

Telefon 13-59. 

Choroby skórne, WlO!łów, (kos· 
111 etyka lekarska) weneryCźue, 
1ńu ~zopłciowe i niemocy płdo­
w~ j. Lectehie syphlllsu Sałvarsa­
nem .Ehrllch-Hata ó06 I 914.• 

wśrÓdtylnle. 
Leczenie elektrycznośclą I ina„ 

t;ażem wibracyjnym, ulica. 
Pnyjmu{e chor7oła od 8 - 1 - I ol 
4 - 6 p• poł.. pnie ód • - e „ Pol 

D1' pd olllhna ~Mlrł*, 

t. Zorończyk 
powr6cił 

ul. Cegieln ana 46. 

Or, E. Szt I dkret 
Akuszerya l choroby kobiece 
Zachodnia 36 m. 7 telef. 19·51 
takze wejści z Piotrkowskiej ·3 

(Hotel Polski) 
God1. ?ftYi· 101/ 1-12 rano i 4,1-7 

Le karz-we erynarj; 

Szymon Wolman 
Piotrkowska lłS. tel.29•0D 
Od 8-10 rafto - '..1-4 p~ P· Dla aieza 
możnych od 10-12 p, p. Lutomierab. 
21 (Bałuty) · :2208-0-

Dr. n'ed. P. Langbard 
Zawadzka IO 

(b. asyst. klininiki berlińskieD 
Specjaliśta chorób skórnych we· 
neryczny&:h rnoczopłc1owych i 

chorób włosów. 
Godiiny przyj~ 8-1 i 4-8 dl& Pd· 

od +-ó wleei. 

Dr. Goldman 
powa•óc ił, mieszka obecnit 

Przejazd 36 
obok gmach u poczty. 

·Przyjmuje od 4 do 5 po poł. 
i w klinice prywatnej Piotrkow~ 

· - ska .251 od l~ą .. RP•(' 
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a 
Wspaniały dramat z życia indyjskich fakirów w 2 częściach w kolorach. 

)(orska choroba ~;.~~:,i: Ata~~!. J:.~~-aera 
Nad program. lgrz9sl{a Olimpijsl{ie g,Ja~ prog_~ram. 

SERJA IV. 

Atrakcja 

Tylko j6S2CZe 4 dni m . r;;;;- Tylko jeszcze 4 dni I!f 
)teDjolanie p. :; . SanDr~) i p. )t. Jertinem. Gościnne występy artysiów opery w 

l '!' vnore e Soprano ) 

Orhiesłra koncertowa CODZIENNIE'. ZMIANA PROGRAMU. -- ,.- ~ ~--

Ogłos~enie ,. 
W IV. kl. Szkole' FiloJogicznej J. Radwa 11skiego I: 

my gotowe spodnie i blaz:ki 
Piotrknwska 128-13. 2345-a 

··t ;......;~----~--............. ~ 

C
hłopczyt1a µOł 1 oraroc mego, 

W:irsztat stolarski do sprzeda„ 
nia zaraz, razem iub częś­

ciowo. Smugowa 28, 233!-3 

w lkxlzi, ~awadzł(a M 9. 
eg:utmioy wst~ne i poprawkoVte zaczną się d • . U s-ierpnia, lek­
cji 2 wueśma. Do podań dołączać należy me1ryk1 urodzenia 

i świadectwa powtórnego szczepienia ospy. r2569-l 

--·-·•""-:..,; -

~al{ład Freblowsl{i · 
IDY JANOWSKIEJ 

Jyłłj złucbaaki wyższych paDagd. kurs6w w Warszawif. 
Dnia S go Września r. b, ot wartą zostame szkołd. 

freblowska dla dzieci w wieirn od lat 4 do 8-mlu. 
Zastosowane zostaną najnowsze metody wychowawcze. 
Wykładane b~dą; gimnastyka szwedzka racjonalna, 

rytmiczna i sloyd. Szkoła mieścić si~ będzie w ~pei:ial· 
nie urządzonym, p:>dług ostatnich wymagań hy~i.~ny lokal11 
przy ul. Zawadzkiej 30 (~ługa 26). Zapisy p1zyj­
m uje się od 20-go Sierpnia codziennie od 11 -1 i od 5 - 7 
popoł. d562-12-l 

Dyrektor VH kl. Szkoły handlowe} żeńskiej 
C. Waszc.z9ńsl{iej 

Zie ona M 15. 
zawtadamia, źe egzaminy wstępne ro%poczną się 

28 sierpnia, a lekcje 2 września r. b. 
Podania przyjmuje kancelarja szkoły codziennie od 

10-12. 2561-6-1 

Zatwierdzone przez Ministerium Handlu i Przemysłu 

Kursy Buchalt~ryjne 
i Języków Mowóżytnych 

J. Man· :inbanda 
w ŁODZI, 

anoa Cegielniana 47 (róg '"'1/chodniei) 
TcLEFON 2!~28. 

Wieczorowe zbiorowe oraz dzienne w oddzielnych 
grupach. Wykłady rozpoczną się w Ponie&!'lti•­
łek 2 Września r„ __ • o godzinie 8' wie­
czorem. Zapisy przyjmuje i wszelkich infor- . ~. 

i· macji dotyczących zarówno Kursów wieczorowych 
jak i dzien!lych udziela Kancelarja Kursów co-
dzlenn1e tylko wieczorem od 7-9. 2520-0-1 

Zarządzający Kursami 

J. Mantinband. , 

' 

IENIALZE 
może każdy zaoszczę­

dzić, kupując wszec~­
wiatowa uznaną za naj­
lepszą 'p A S T Ę D O 

OBUWIA 

Perchalin 
Żądać wszędzie •. 

r2316-10 

Teatr „~RANIA". 
PROGRAM od 16 do 31 sierpni:.ł r. b 

Pepi Konrad• 
Węgieralra tancerk& 

-- Les Atilllas 
Gladiat•)rzy 

Pilz &. i aumann 
Duet cksceutJ ycKny :i.e swoim ory­

!Jlllhlem repertuarem 

Lotte Lehman 
~ubretka 

••. lae Ah<.;e 
Cwicunia na amerykaó.skim trapezie 

Barwinok 
Oryginalny kwartet małorosyiski 

Les l'liexa,•ders 
Sccoa cli•Jrt:<-1\ra tie zna 

w.ulderseok 
Komiczni gimnastycy na rek11 

Wystepy Operetki Wiedeńskiej 

Dzień dobry panu FISCHER 
Wodewil w l akc ie 

Rtty•er A. Fiłcber 
Kapdmistrz A. Giluther 

Urania Ilio 
!\owa serja obruów. 

W ogrodzie Koncert oamskie1 
orkiestry na dętych instrumen 
tach. Wieś afrykańska, ple­
mienia Somali. Artysta malarz 

bez rąk. 

Ogłoszenia dlobne. 

A A W zakładzie freblowskim 
1 1 Haliny Pełsuckiej, jul­

jusza 13 111. 53 zajęcia rozpo­
czynajci się 19 sierpnia, zapis od 
17 sierpn ia, 4-7 wieczorem. 

2ijti0-':I: 

Ba1. znoścl j ła1 mozuc1 nu:sic 
garnitur ze „Skóry angiel­

sl•iej• łokieć 50 1<op. Po~iada-

Wydawca Anton'i k•iążek W '1rukarni St. !(siążka, .lachodnja 37 

blondynka, z czarnem· ocz­
kami. oddam na własność. Wia­
domość: Długa 4. m. 24. 

' 2370-2 

Do sprzedania sklep spożywczy. 
Wiadomość w piwiarni No­

wo CeQ•eln a·1a 17. 2358-l 

Do ~przea<1nt<t . :,zyld dla l1a­
w1arn1 z napisem w trzech 

Je'} kach, F1 aaciszlrnńska N2 33, 
piwiarnia. :.:!326-3 

Inkasenci potrzebni zaraz do 
składu maszyn do szycia. Za­

wadzka NS 17 2311-3-1 
1\11 eblt! szkolne do sprzeda11ia. 
Ul Zielona 1 óa 2343-3 
ł\Jł a_}.!1e1 oraz Ili Ja p1t:k .1rs1<a 
lU d:J sprzeda ·:ia. Ul. Luto­
mierska .M 6. 2374-3 

Nauczyc1ellrn z pakmem .:1111-

nazjalnym 1 praktyką po­
trz.tlma. N a \rot 12. 2~57-3 

LJOlrzebny. 11u111e~O'°!Yt ~lli~~IC\• 
l cy ustme 1 p1sm1enrne Języ. 

!(ami, polskim. rosyfskim i nie· 
mie·~ kim. Wiadom Jść: Wschod 
ma 30, od 10-1 l godz. przed 
południem. 2334-3 
Lla~ 72X40 do sprzeaan1a na 
I' dogodnych warunkach. Wia• 
domość. Ul. Spólna M ~6, (Bału­
ty) u gosµodarza. 2J64-3 

P
1w1armę z O_:.!roae1n 1 sa14 ao 
tańca w dobrym punl(Clt: sprze­

dam. Ul. Aleksandrowska ,\j~ 125. 
2365-3 

Potr.i:ebny uczen ..io za 1.ra..iu 
fryzłerskiego. Ulica Przędzdl­

niana Nk 90. 2375-3 
~klt:p l(vJuwu111u-aystryou1.y,11j 
~ z mieszkaniem z wszd,uem1 
wygodami do sprzedania zaraz 
ul. W dzewsi<:a N!! 48. Hotel Pa­
last. ~325-3 

\.:. ZKOła prywaC11d I In:OIOW:>Ka 
u Karola Wa)gelt 1. Lekcje 20 
sierpnia N 1 wrot 1~, Telef. 24-05. 

2356-~0 

\,.'. luaoz1v11y został paslport, 
u na imię Jana Podstołskiego 
wydany z gm. Wieli(a W.eś, pow. 
iłżecld::go gul>. nidomsk1e1. 

2369-3 
~ wm1a biała zag1nfłla we w Lo­
u rek dma 13 b. m. Ła:>kawy 
znalazca raczy odprow<1dz1ć Ją, 
za wynagrodzeniem na ul. Ła­
g1ew11icl<ą N!? 29 2355-2 

Tec11nik rutynowany, l>yly <Uu~ 
goletni pracownik mstytuci 

b.idow1anych fabryk mechanicz· 
nycb. prnktycwy biurzysta, ry­
sowrnk i kalkul~tor. Poszukuje 
posady zaraz. Reterencje poważ­
ne. Wymagania skromne. Kaucja 
Uferly redakcia „ Technikowi" 

U
c 1 c1<ł od rodziców cl1łop1ec 

10-cioletni, nazw iskiem ::>ta­
rnsław \V<twrzyn.ak, blondyn, 
w czarnem ubranlrn, boso. Kto­
by wiedział o takowym z~chce 
zawiadomić rodziców Wilcza 15. 

2362-1 

Wypożyczam maszyny do szy· 
cia używane, tygodniowo 

lub miesięcznie Pasaż Szula 29 
m. 5. 2313-3-1 

2 mal!le w dll)orym ~tan1e oraz 
budka z w~glem do spn:eda· 

nii.I. Ul. Dworska )! 31 (Bałuty) 
Wiadomość na miejscu. 2352-2 

2 ma!!le do sµrzedan1a ul. 
Wschodnia 9. 2354-2 

/r.a~i!--;.an1e włoaow. Ffu. 
id Boro~yl, trzeci prepa• 

rat grupy „Boroa:!Jl"', (której 
!'tyn i krem do pielęgnowania 
cery zdobyły sobie tak entuzja­
styczne uznanie w kraju i %8• 
granicą) - jest niejako kwfnte„ 
seacją wszys1kiego, cokolwiek 
nauka odnośnie chorób włosów 
(łupież, swędzenie, przedwcz~ 
ne~wienie oraz wypadanie(zdzla• 
łała. Nie mydli, nie smaruje jut 
po kilkakrotnem natarciu głowy 
ds.je wyniki niebywałe, wzmac• 
n1a1ąc włosy oraz przywracając 
im naturalny porost i jedwabis· 
t~ elastycznośt. 233-4--1 
Ja lU rob. sprze<lam 1 O recept 

L mydlarskich gwarantowanych. 
Cz:ęstochowa Warszawska. A. 
Pioukl<. 2i61-2 

Z
ag111ęła Kart 1 oo pa::.zportu, 
wydana z fabryki . H.irszberga 

i WilcLyńskiego, 11a 1mu: Au~us· 
tv Cuo. 2363-1 
·1agmął numer dorużkars1<i 740. 
l...J Łaskawy znalazca zechce od· 
dać do redalwi. 2372--.3 
I ag1nęła karta od paszportu, 

l.J wydana z fabryki p. f. Mar· 
kus Bezbroda i Hawkin, na imi~ 
Erlw!lrda Henrvka Bekkera. 

l
dginęła ks · ąz<::clKa 1eg1tyma· 
cyjna na imię Władysławy 

Prom1ńskie1 wydana z magistra· 
tu m. Łodzi. 2327-3 

L agmął pa~zpon wydany z ma­
...J gistratu m. Łodzi na imię 

Józefa Oorzyńskie!!O· 
2328-l 

l
agmął µaszport wy-<lany z mia• 
sta ~czycy gub. kaliskie; 

na imię Pawła Dregera. 
2337~ 

1 ag1.1"t paszport wydany :i gmi· 
~ ny Bosz;1:zynek, pow. piu· 
czowskiego gub. .Kieleckiej o~ 
imię Władysława Kacperczyka. 

2835-S 
, I a ginął' pa::.:Gpon wydany z gm. 
1..J Ka111pinos, pow. sochacLew..­
sk1eiio gub. w1uszaw~l<.ie1, ne. 
imitt V.. łady sł a wy Barcińskiej. 

2353-& 

Adwokat 

Karol Sapiński 
Szkolna 23. 5··9 wieczór „ 
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